
Nr. 68-

k u r y e r  l i t e w s k i
m i

w  W ILN IE *  PIĄTEK. DNIA 20 LIPCA V. S. -8-7  HOŁD.

WIADOMOŚCI KRAJOW E.
—  W i l n o  —

Jutro* w sobotę, d. 21 t. m., w Kościołach tutey- 
^ych odprawią się dziękczynne m odły, z okoliczno 

zaślubin Wielkiego Xiążęcia Jegomości M ikoła ja  
au>łowicza z Wielką Xiężną Jeymością, A lcxandrq Fa- 

^°u/hą, Po naboź eństwie. zacznie się całodzienne 
icie we dzwony. Wieczorem miasto będzie oświecone.

JO. Xiążę Jmć C zartorysk i, Rzeczywisty Radzca 
la yny, Senator, Członek Rady Państw a, Senator W o- 
l*woda, Kurator Cesarskiego Uniwersytetu Wileńs le- 

po ukończeniu wizyty Uniwersytetu i iego za- 
adow naukowych, tudzież Gimnazyum i różnych in­

stytutów edukacyynych w tuteyszem mieście, wyiechał 
2t:łd wieczorem d. 17. t.
v  *emi dniami przejeżdżał tędy do Petersburgaf JO. 

Jmć , Antoni Radziw iłł, Ordynat.

Gazeta senacka, datowana z Petersburga, dnia 7 li- 
j ogłosiła manifest Jego Cesarskiey Mości, w bi zmie- 

11111 n&stępuiącćm :
z B o ż e y  Ł a s k i  

My  A L E X A N D E R  Iszy 
Cesarz i Samowładca W szech Rossyy. 

i t. d. i t. d. i t. d.
W szem w obec wiadomo czyniemy.

Dnia s 5 przeszłego miesiąca czerwca uwiadomili- 
wiernych poddanych Naszych, o spełnionym zurę- 

ez«niu ukochanego Brata Naszego, Wielkiego Xiążęcia 
hlikolaia Pawłowicza, z Córką Nayjaśnieyszego Króla 
Ha°mości Pruskiego , Nayjaśnieyszą Xiężniczką, po 
l)l’zyięciu wyznania Greko-Rossyyskiego, nazwaną W iel­
ką X iężną, Alexandra Fedorowną ; teraz ku Naszey r a ­
dości i całego DomU Cesarskiego , ku radości i pomyśl­
ności. całego Cesarstwa Mossyyskiego, uwiadamiamy, 
iż Bogu,, który dozwolić raczy ł, Jemu tez niech będziti 
Ci,-eść, chwała i pokłon, wysoki i pożądany związek 
JL'n , dnia igo teraźniejszego miesiąca lipca, w koscie- 
ę zimowego pałacu, w obecności Naszey, i przy zgro­
madzeniu Duchownych i Świeckich O sób, uroczyście 
1 szczęśliwie spełniony został. Składamy dzięki Nay- 
^yzszemn Władcy K rólow i narodow, który tak zrzą- 
^ i ł , i razem z Nami niech złożą dzięki kochani Na- 
81 b iern i poddani, zanosząc do Niego gorące modły za 
^drowie i szczęśliwe powodzenie nowozaslubionych: 

On Ich dla Ich własnego i wszystkich dobra w Suro­
wy Swiętey zachował opiece.
. D«n w Stołecznem mieście tronu Naszego , Sankt- 

etersburgu, rokn od narodzenia Chrystusa Pana 1817 
^nia igo lipca, panowania Naszego roku siedmna- 
*teg0i ,
. Na autentyku podpisano własną Jego Cesarskiey 
^ości ręką tak i A l e x a n d e r .

Podług gazety, Poczta Północna, datowaney z Fe- 
tersburga dnia 11 lipca; ,, Moskiewskim Gubernatorem 
cy'viluym mianowany, Łam.teyszy w ice-guberriatot, 
O czyw isty radca stanu , DUrasow.

Utrzymano wiadomość, że wysłane ztąd statki z 
Monumentem mieszczanina Minina i Xiąźęcia Pożar- 
Jkieg0 i przeszadłszy kanał maryiński i rzekę Szeksznę, d. 

szczęśliwie przybyły do Rybińska.
W  Moskwie z okoliczności zaręczyn W . X. Miko-
1 Xiężniczką Pruską Karoliną , uroczyste d. a t. m*

odprawiły się modły i prżez cały dzi*ń bito we dżwo« 
n y , wszystkich koiciołow.

I), 2 lipca do porta kronsztadzkiego przybyła e~ 
skadra z częścią woysx rossyyskich, należących do Woy-» 
ska zaymuiącego we Francyi.

D. 16 czerwca, Xiążę Jmć Marsżałak P o lny , Bar*- 
klay de Telli, przybił do Orła: nazaiutr* oglądałpółk 
ekaterynosfawski k.ryssyerow, i wieczorem był na spe­
ktaklu w domu Hrabiego Kamieńskiego: d. 18 zranaw y-
iechał do Kaługi. _ ,

Podług gazety petersbursk iej, le ConsPvateu I n 
partial: rzeczywisty radca Stanu, Cyrydi l\aryszkin ti 
mianowany marszałkiem dworu; a jenerał major LPza-\ 
kow, konhmym dworu W. X Jmci M.kołaia.

Podług Ruskiego Inwalida' przez rozkaz dzienny: 
z dnia 6 lipcs, dowóizęa sgiey b ry g a j j ,  ugieydywi- 
zyi gwardyi pieszey, jenerał n U u r ,Z : łtu c h in 2 , ra n - 
nowany dowódzcą półku grenadyerow gw ardyi, m e 
przestaiąc i diwnieyszych sprawować obowiązicow.

Podług Ruskiego Inwalida , wydawanego popoL*. 
sku , d. 51. m ., N. Cesarzowa Jejmość , Maryn w to­
warzystwie W. X. Mikołaja , Małżonki jego W . X Ale*  
xandry , W  .X . Michała i całego dw oru, wyiechała d »  
Pawłowska, letniey rezydancyi swoiey.

Oto iest dyplomatyczny reskrypt J. G. Mości o 
JW . Metropolity kościołów Unickich Bułhaka, przy^ 
którym otrzymał order ś. Anny iszęy klassy.

M y z B o ż e y  Ł a s k i  
A L E  X  A Ń D E R I.

Cesarz i Samowładca Wszech Rossyy.
etc. etc. etCi .

Przinaywielebnieyszemu Metropolicie wszystkichf Gre# 
ko-Unickich kościołow znayduiących się w Rossyi Józafa-  
towi Bułhakowi. . . .  ,

Długoletnio i od znaczaiące się zasługi wasze, z wró­
ciły Nas/.ę Monarsza uwagę; na znak której*  m ie- 
ś iiemy W  is w poczet K awderow  Orderu 9. Anny y 
którńgo zn .ki pierws/.ey klassyprzy tern lołączaiąc, Rozw 
kazuiemy wam włożyć lU siebie , i nosić według prze­
pisanych prawideł.

Jestelmy dla W as z Naszą Mouwszą łaską przy* 
chylni. A l e x a n d e r .

w Petersburgu 1 lipca 1817 roku.

Ruski lnwalid, wydawany po połskit, doniósłszy d  
pogrzebie jen srała adjńtmńta , Hrabiego Strógonowa , tak 
daley piszet,, D óm lłr ibió w Straganowych, z wielu wzglę­
dów szanowny* iuż to przez gorliwość w słrtsbie oyczyzny*. 
iuż przez cnoty obywatelskie, iuż przez miłość ludz­
kości i św iatła, w przeciągu lat niew i.lu *tracił kilka 
niężow, których pamięć drogą iest dla Rossyi _ - 0 »tatni4 
woyna z  Erancyą zabrała tey rodzime młodzieńca wiel­
kich nad/iei Nieutuleni w żalu kirewrti tę m nli po* 
cieche , iż poległ w tale chlubney sprawie - -  Ziło»d» 
matka mMła szczęście bydź odwiedzaną kilkakroć oci 
Nayjaśnieyszey Cesarzowey M-iryi * powsze dnay mat­
ki strapionych , spieszącej za vsze z pociechą mesczę-^ 
śłiwym, ocieraiąc.y łzy snintrtyrń, opiekunki s ie r o t* 
wspomożycieiki wdów i starców ; otó tytuły, w których 
gzuka wielkości Matka tak Wielkiego M onarchy, któ- 
repo cnoty i mądrość będąc wzoćem dla paUiuących 
sDrawuią szczęście poddanym mu ludom « dzi\Vią iwia 
współczesny, i zasługuią na błojjostowieństwo ijas 
nych pokole^



Liczba okrętow w  R ydze  do dnia i4  lijpca: przy­
byłych i 5og » wyszłych i o 45.

K i lo  wileński na assygnaty : rubel srebrny 3 r. 80 
kop. j dukat 10 r> g 5 kop. 5 imperyał 37 r. 5o k.

l i

K r ó l e s t w o  P o l s k i e .
Ostatnia datta gazet warszawskich iest dnia 23

ijca.
Pod dniem 5 ( 17 ) czerVca, w Petersburgu, N.-Ce­

sarz Jmć i Król wydał w yrok , stadowiący opłatę stę­
pi ową od orderow , w ; którym ‘wyrażono : -„'Chcąc za­
pewnić Skarbowi całość docHo.lu od ordorow, na mocy 
prawa 1812 roku 'cpłacie^stępłówey podlegaiący chy na 
przełożenie KommiSsyi'Rządowey Przychodów i Skar­
bu , po zasiągnienih'zdania ogólnego zebrania H idy sta­
nu , postanowiliśmy i stanowiem y: Art. 1. Opłata stę- 
piowa na mocy prdwa stęplowego od O rderow , tik ża 
czasów Xiąztwa Warszawskiego , iako i za terażuey-  
szego R ządu , rozdanych,  Skarbowi należna , m* b\dź  
bez da lszej  zwłoki tfpłaconą przez ty c h , którzy tako­
wej. dotąd nie zaspokoili, w  papierze stępia admiinstra- 
cyyriego ceny stosowrieye,<i:papier ten iako dowod ui- 
szcźouey należności skarbowey," do patentu, lub nada­
nia dołączonym bydź winien. Art. 2. Wyiączaią się 
o przep su powyższego ci tylko-, którzy w nadaniu wy - 
raźne od należnej opłaty uwolnienie uzyskali, nadto 
w yła z nie „podług exyśtuiącego prawa stępbwego, słu­
żące orderom Francuzkiin 1 Saskim , odtąd służy tylko 
or l-ro n Cesarsko-Rossyyskim. A rt .'3 . Z powodu po­
działu n i  cztery kiassy Orderu ś. Stanisłiw a , opłata 
sto pi o w a prawem do niego przywiązana, również na 
4 iy klassy dzieli się , i  tak.: Od Orderu ś. Stanisława 
CcWaitey klassy płacić się będzie złotych pięćdziesiąt. 
Od tegoż Orderu trzeciey kiassy złotych sio: Od tegoż 
O/der-u drugiey klassy złotych trzysta. Od tegoż Or­
deru pierw szej klassy złotych  pięćset. W  postępowa­
niach z kiassy niższey do w yższey , należność stępia, 
w  pow yższej proporcyi dopłaconą bydź ma. Art. 4 . 
Ce leni niezawodnego‘ściągnienia zaległey opłaty od or­
der w , Skarbowi yprzy padariącey , Minister Sekretarz 
Stanu prześle W iak najkrótszym przeciągu czasu, Koin- 
ińissyi RządoWey Przychodów i Skarbu, -dezygnącyą 
imienną tych wszystkich , którzy tak -za czasów X ię-  
stwa Wai szawskiego, iako i za teraźńieyszego Rządu 
Orderami kraiowemt zaszczyceni -zoarali , a Kom mis­
sy a wspomniona poleci Kommissyom Woiewódzkim ścią­
gnięcie takowey opłaty w sposobie powyżey przepisa­
n y m,  i skutku dopilnuid. Art. 5. Gdyby kto zaległey 
tey opłaty w przeciągu kwartału po wezwaniu , dobro- 
w lnie złożyć nićchciał, i-prawnego "od niey 'Uwolnie­
nia okazać nie był w stanie , exekucyą do tego obowiąz­
ku zńagloriy bydz ma. ArL. b. Odtąd nikomu patent, 
111 tez upoważnienie do noszenia Orderu wydanym me 
będzie , dopóki należnej od rzeczonego O rderu, opła- 
t .  -tęp owey nie zaspokoi. Art. 7. Tym końcem każ­
dy patent przesłany wprzód będzie do Kommissyi Rzą­
d o w ej  Przychodów- 1 Skarbu; ta- zaś odeśle go dow ła-  
ściwey Kommissyi W oiewódzkiey dla wręczenia goin-  
tecessańtow i, nieprędzey iednak , iak po ściągnieniu od. 
ni -go n-ili żney podług prawa opłaty. Art. 8. Tak dlai 
dopilnowania n ^zawodności wpływu tey opłaty do Skar­
bu , i -ko i d.a utrzymania potrzebnej tychże opłatkon,- 
trol)i , Minister 'Sekretarz Stanu, iako i Radca Sekre­
tarz Stanu przesyłać będą Wszelkie paterfta na Ordery 
do Kommissyi Rządówey Przychodów i Skarbu, i nad­
to uwiadamiać ią będą, gdyby kto orderem zaszczyco­
ne od przywią/.aney do niego opłaty został uw oln io­
nym. Art. 9. Wykonanie ninievszego postanowienia, 
które w dzienniku praw ma bydź umieszczonem , w szy-'  
slkim władzom kratowym, w czem do którev iaależv , 
polecamy.

N. Cesarz Tmć i K ró l ,  P. W oydę , referendarza 
stanu, prezydenta mimicy palności miasta stołecznego 
VUrszaw v ,  raczył mianować radzcą stanu nadzwyczay-  

a P. Finkę, który dla podeszłego wieku uwol-

Przechodził w  tych dniach przez naszę stolicę? 
Wracaiący z Francyi do oyczyzuy Cesar.sko-Rossyys 1 
pułk Kiirlandzki dragouii. Gdy dnia 8 b. m. wslęp°wa 
w  granice Królestwa Polskiego-, spotkany tam był VTiet 
Prezesa Kommissyi W oiewódzkiey Kaliskiey , Ra.d<* 
szewskiego,  przez Prezydenta miasta Kalisza  i i ‘u’łrC, 
urzędników, którzy witaiąc go wynurzyli mu rad°^ 
nayżywszą z oglądania woyska bratniego, i w do'v° 
tego uczęstowali obficie na poiu , oficerów i żołni<-‘r*y ’ 
a w czasie tego śniadania?, ciź urzędnicy wraz z o£tce 

,'rami pułku spełniali zdrowie Najjaśniejszego Cesarza 
i K róla, tudzież woysk Jego połączony-ch.

J1J. Professor Reichardt przybył tu z v żoną svVOi$ 
z P o .n an ia , gdzie-, iak się iuż dawniey doniosło, 
prawił aiwie napowietrzne podróże.

D yrekcja  Jenerał na L otery j  Kraiowych ‘K róle­
stwa Polskiego.

W  dalszym ‘ciągu obwieszczania o agituiąccm e’% 
ciągnieniu Loterya na maiętndść Tyszowce , w dniu J7 
b. m. do Gazet podanego, uwiadamia ninieyśzćm , iź vł 

'dniu 18 b. m. zrana i po południu odciągnięto 1800 nl1' 
merów , z kló ych pouiżey wyrażone wygrały , ioke t •" 
Nra 4 7 ,7 9 3 — 44,1.2 0 — 37,799 — 15,677 —  81,198 
1237 — aa, 194 —  58,2o4 -i- 56,ob5 *— 52 ,go3 .— 58,5 71 
77,335 pocz . 5. Ner 4 ,567"Cz.zł. 10. Nra 4 i , 264 i so 7° 

:po cz.Tsł. i 5 .
W  dniu dzisieyszym zrana i po południu odciągnij' 

kto 1800 numerów , z tych vyygrały Nra 09,492 -— 46.29° 
— 77,106 —  54 ,54g — 43,175 —  -19,527,—  52,070""

’ 9 7 7 1 —  3o > i  2 — 54,563 —  39,467 —  3 5 ,26 4 —  160O <  
-55 ,8o3— 4 i ,544 pocz .  zł. 5 . Ner 31/127 cz. zł. 20.

Dalsze ciągnienie ninieyszey Loteryi, dla przy;'3'  
daiącego w dniu intrzeyszym św ięta , do dnia 21 b.r t‘ 
na godzinę gtą rtno odłożone zostało.

W  Warszawie dnia ig  lipca 1817.
Kochanowski.

Straszak S. J. D.

W yszło  tu noWe pisem ko, pod ty tu łe m : ProftU 
za ubogienii do żebractwa przywiedzionemi , aby ich nie 
zam ykano, p. X. • Bohusza Prał. wileń. Sędz. pokoju.

W y szło także powtórne iuż wydanie znaiomeg0 
•dzieła , Ma lwi n a , czyli Domyślność serca: przyozdób*0' 
ne iest sześcią rycinami.

n v in
rut się od « hwalebnir sprawowanego ur/ędu prezyden­
ta mi ista ‘Lublina ) ozdobić orderem ś, Stanisława 4tey  
kiassy.

M i a s t o  W o l n e  K r a k o w .
Piszą z Krakowa pod 9 lipca; „ NN. Cesarstw0 

Jchm iść Austryaccy, w podróży przez G allicyą, prze' 
ieudżali d. 1 lipca przez Podgórze. Senat wolnego mi3' 
sta Krakowa korzystał z tego dla okazania Monarsze 1 
M ouarchioi, iako iednemu z swoich Protektorów, hołd11 
wdzięczności i uszanowania. W  czasie przeiazdu N^- 
Cesarstwa Jchmość przez Podgórze , słyszeć się w Kra' 
■kowie dały wszy t ie dzw ony, i powitanemi zostali i ° l 
wystrzałami z moździerzy i wystąpieniem w paradzi0 
wzdłuż lew'ego brzegu W isły  milicyi Krakowskiey. N3 
wstępie do mostu ku Podgórzowi wystawiona była wiel' 
ka tryumfalna brama z stos iwnemi napisami i allego' 
r ya tn i , klóra wieczorem wspaniale oświeconą został3" 
Senat Krakowski upraszał o andyencyą, dla z lozeiM  
NN. Ccsarstw'u I hmosć hołdu uszanowania w imieni0 
m iasta, która mu w nayłaskawszych wyrazach dozwo' 
łona została, i JW, Ces. Austryacki Pełnomocny na' 
dworny Organizacyyny Kommissarz, tayny Radca 1 
Szambelan , orderu ś. Szczepana K aw aler , Hr. S w e e r ts '  

Spork , zaprosił Senat na takową andyencyą na diie 1̂ 
2 lipca do Wieliczki. Wczasie tey audyencyi N. C&* 
sarz Jegomość zapewnił Senat w nayłaskawszych >*'3' 
razach o najgorętszych swoich chęciach przykładani3 
się do zakwitnienia tego wolnego miasta i o nieprzef' 
waney swey współopiece. Senat został potem przeZ 
JW . Hrabię Sweerts- Spork przed Nayiaśnieyszą Ccs»' 
rzową Jmcią przedstawiony. Wciągu tego dnia Bisk«P 
Krakowski z K apitu łą , a wieczorem Ces. Rossyv?k* 
JW. Miączyński i Królewsko-Pruski JW. Baron R eib' 
nitz Organizacyyni K omm issarze, dako też Koim1118' 
sarze deraarkacyyni byli fprzed NN, Cesarstwem I0*1*"



mość s taw ionem i,  k tó ry ch  nayłaskawsza uprzeymość 
była powszechnie uw ie lb iana ,  i  wzbudziła w miesz ­
kańcach tego wolnego kraiu  p raw dziw e -uszanowanie i  
Wdzięczność,

WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE
A n g l i a

[Z K om  hamb.) Londyn dnia -8 lipca. NakonieC 
P« w ie lu  wstaw ieniach się do m in is te ryum  ‘udało się, 
proszącym za przyw iezionym i tu  z Hol landy i emigran­
tami badeńskiemi, wyjednać przesłanie ich do Kanady. 
P. Goulborn, pierwszy sekretarz  kancellaryi kolonialnej 
Lorda  Bathurst, p rzeznaczył dla nich okręt, i  wszyscy 
c i ,  k tórzy się napiśmie zobow iążą ,  zwrócić p ien iądze  
za przew óz guberna to row i Kanady , przesłani będą na 
tym okręcie. P rócz  160 Badeńczyków, k tó rym  w y n ie ­
sienie się z kraju przez rząd ^ a w a rsk i  pozwolone zo­
s ta ło , znayduje się jeszcze w  Londynie dwudziestu kil­
ku e m ig ra n tó w , po większey części W irtem bersk ioh , 
którzy by także z ochotą do Kanady  płynąć chcieli; ale 
m inister , L o rd  Bathurst, odmówił zupełnie pomocy dla 
tych ludzi. W  chwili tćy  n a w e t , kiedy zezwolił 
ha  przewiezienie em igrantów  badeńskich; oświadczył 
r a z e m , że wsrzyscy e m ig ran c i , któryćhby obce okręty 
ha brzegach angielskich albo w  Londynie wysadziły, 
mają bydź natychm iast odwiezieni na  batach do tych 
brzegów, od których przybyli.

F reg a ta  Alceste, pod wodzą kapitana M axwell, na 
którey Lord Amherst z osobami należącem i do poselstwa 
do Europy p o w raca ł ,  d. 18 lutego nieszczęśliwie w pa­
dła na uk ry tą  skałę w cieśninie -Sądgkiey pod wyspą Ga- 
*par, i tak prędko zatapiać się zaczę ła , że poselstwo 
t osada okrętowa , ledwo za pomocą batów należących 
do fregaty5 zdążyły  uratow ać się na wyspę Caspar.

' W szystkie podarki, k tóre  dla cesarza chińskiego były 
przeznaczone, ale nazad p o w ra c a ły ,  zatonęły, L ord  
Arnherst z synem i z sekre tarzem  swoim przybył d. 22 
lutego na  szalupie fregatney do B ataw ii, zkąd posłane 
będą po oficerów i osadę Alccsty , -znayduiące się w  Ba­
tawii okręty angielskie; część ładunku i rzeczy z  roz- 
bitey fregaty spodziewają się uratować.

Dnia  dzisiejszego zvana , P . Ponsonby z przyczyny 
p a ra l iż u ,  którym  w  Izbie Niższey ruszouy z o s ta ł ,  
zszedł z tego św ia ta  w  56 roku życia. P rzez  znaczny 
czas był kanclerzem  Irlandyi- S tra ta  jego powszechnie 
jest żałowana. Będąc na czele strony oppozycyyney 
spraw ow ał się bardzo godnie. Zm arły  był szwagrem 
L orda  Grey. Naczelnikiem oppozycyi będzie te raz  za­
pewne L ord  Cavendish.

X iążę W ellington udał się zawczora przez  Dover 
i ha pow ró t do Francyi.

Am erykanie pracu ią  te raz  z w ielką usilnoscią oko­
ło powiększenia swey m a ry n a rk i ,  a spekulanci korzy- 
staiąe z tey  okoliczności rozgłaszają, że Ameryka z H i­
szpanią a może i z Anglią  woynę mieć będzie. Z a ­
branie 20 rybackich sta tków  am erykańskich , k tó re  się, 
przeciw  trak ta tow i,  pod Newfoundland ukazały, nie spra­
w i zapew ne ze rw an ia  związków.

K a p ry  powstańców amerykańskich zatrzym uią juz 
częstokroć i angielskie okręty. F rancuzkiem u brygowi 
le L ys  zabrał jeden z tych  kaprów  znaczną część ła ­
dunku. Rozboynicy morscy wszelkiego nazwania, uda­
ją także często, że są kapram i powstańców.

Pogłoska, o wybuchnieniu zaburzeń na M alcie , jest 
bez zasady.

C entralne zgrom adzenie katolików  w  Dublinie po­
stanow iło  d. 5 lipca, i i  nigdy K rólow i n ie przyzna ve­
to W obieraniu b iskupów  katolickich.

Za dawnych czasów walczyli rycerze  o miłość pan­
ny. T e ra z  inaczey się dzieie. T e m i  czasy kobieta je­
dna , znakomitego s t a n u , chciała tu  poiedynkować 
z d rugą  kobietą, za iednego młodego kapita  gw ardyi, 
ale przez policyą została aresztow aną i zamkniętą. J e ­
dna z n ich , k tó ra  pierszeństwo posiadała w  ubinganiu  
się o rękę , jeździła za młodszą ryw alką  swoią, chcąc 
ią  nakłonić do poiedynku. M łodsza uznała  za lepsze 
siedzieć w  swoim m ieszkaniu i szukać opieki policyi* 
Publicrność śmieie eię z tey  nowey przygody miłośney.

Pewnyf mieszkaniec W Hull rob i  z t ra n u  w ie lory­
biego gazdo  oświecania ulic etc., k tóry  iest iaśnieyszym
1 tańszym , aniżeli z węgli ziemnych.

Z powodu choroby P. Thierney odłożyła Izba niższa 
do d. ig b. m. obrady względem budżetu. Mogłaby A n- 
gliia zapłacić we 20 latach swóy dług r z ą d o w y , jeżeli 
hie będzie nowey wóyny, ani nowych pożyczek, i je­
żeli podatki nie zostaną zmnieysżone. Lecz  zachodzi 
p y tan ie  : czyli Anglia po traf i  przez ‘20 ła t  u trzym ać  
się w  teraźnieyszym  swoim s tan ie ,  aby co rok 4o m i­
lionów obracano na um orzenie dłujf&w i p row izy i  od 
nich ? Bydź może , iż p ro w iz je  b%lą zmnieyszone na
2 od s t a , co tem  większe ma podobieństwo do p raw dy , 
iż ś rednia  klassa mieszkańców wynosi się z Anglii dla 
nniknienia -uciążliwych podatków , i że sami tylko u b o ­
dzy, k tórzy nic zapłacić nie mogą , i m a ię tn i , k tó rzy  
sami jedni ani m o g ą ,  a n i  chcą płacić za wszystkich, 
w  kraiu pozostają.

F  r  a n  c y  a
(Z gaz. •beri.) P a ryż  dnia 7 lipca.. D nia  5 t. m. 

K ró l  powrócił przez Mdlmaisón do P a ryża . P r z e d  
pałacem E ly see-Bourbon kazał zatrzym ać pojazd i do­
wiedzieć się o stanie zd row ia  X iężney  Berry. — H r a ­
b im  Montsoreau, m ianow ana jest guw ernan tką  dzie­
c ięc ia , którego blizkie narodzenie  spełni pow szechne 
życzenia. —  Ju tro  odpraw i się n iezaw odnie  w ielka r e -  
w ija  gwardyi narodowey.

K ró l  przeznaczył znowu Ua w spa rc ia  dla d ep a r­
tam entu  Sekwany i Orny 8o;ooo fr.

Kolegia o biorcze m aią s ię  zgromadzić d. i 5 w rz e ­
śnia; o tw arc ie  Izb  nas tąp i  około po łow y października.

Wszystkie doniesienia o ostatecznem ukończenia 
sp raw  kościelnych między F rancyą  a 'Pap ieżem  i  o mia­
now aniu  na wysokie dostoyności d u c h o w n e , arcybi-  
skupstwa e tc . ,  odwołane są w  M onitorze , jako n iepe­
w ne  i zawcześne.

Xiążę Talleyrand kazałp rzedadź swóy piękny żhiÓr 
obrazów przez licytacyą publiczną, k tó ra  A p  t, nr. od­
bywać się będzie. '

W c zo ra  bardzo rano  Maubreuil wyw ieziony zo ­
stał do Rouen, stosownie do -wyroku sądu kassacyytiego, 
k tó ry  go do trybunału  tego miasta odesłał.

S tan  zdrow ia Pan i de S ta d  coraz więcey cierpi. 
Pos ła ła  ona z w ielkim  pośpiechem po  jednego z p ie r ­
wszych lekarzy xlo Genewy.

P a ry ż , dnia 8 lipca. M onsieur, b ra t  K ró la  , jest 
nieco s łaby .—  Xiążę W ellington p rzyby ł  d. '6 do Ca­
lais. __  D n ia 5 wyszła z Calais eskadra rosśyyska z po-  
wracaiącem i woyskami.

Pan i  R oger , (siostra jenera łow ey  Montholon, na  
wyśpię ś. Heleny będącey) uwięzioną została.

K łó tn ie  między gw ardyą narodow ą i gw ardyą  k ró ­
lewską trw a ią  ciągle. W  Rouen gw ardyak królewski 
pokrzyw dził jednego z gw ardyi narodow cy, a że o uka­
ran iu  przestępnego nicźego nie ogłoszono, cała g w a r-  
dya narodowa tego m iasta  podpisała mocne prze łoże­
nie do gubernatora  wojennego , i oświadczyła , iż nie 
prędzey  służbę pełnić będz ie ,  aż po otrzym aniu  spra­
wiedliwości. 4o gwardyaków narodow ych, k tórzy  pod­
pisali prośbę imieniem korpusu,ukarani byli przez odebra­
nie  im  broni, a ci, k tórzy się ułożeniem przełożenia  te ­
go t ru d n i l i ,  osądzeni zostali na  t rzy  miesiące wię­
zienia.

[Z  Korr. hamb.) W  Langwedocyi nazyw aią  tegoro­
czne żniwo baiecznem. Jest tak  obfite , że dla okolicy 
tameczney na la t  pięć wystarczy.

Na początku przyszłego miesiąca przyszedł tu  
Z departam entu  Orne , m aiący przeszło 4o la t p e ru -  
k a r z ,  imieniem Dupuis, i  by ł tak zapam iętałym , że d. 
4 t. m. s tanąwszy p rzed  składem piekarskim zaczął 
krzyczeć do p rzechodzących : „ Pa ryzk i m otłochu , o-  
brusz się p rz e c ie ! W szystk ie  d epartam en ta  są już 
w  powstaniu i czekaią tylko na was. W  departam en­
tach  kosztuje clileb 10 sous, a my go nie mamy. 
Rzućcie sięź do broni,  rozłóżcie się po lasach, ą w kró t­
ce chleb i pieniądze mieć będziecie. Cesarz przybędzie 
tu  dziś albo j u t r o ; zaraz  to  inaczey póydzie. “ Gdy



tym  Sposobem ro z p ra w ia ł ,  aresztowało go dwóch gwar-' 
d y ak o w  narodow ych i zaprow adziło  pod straż. Dano 
rnu a fun ty  chleba i m ięsa , k tó re  w  momencie po t­
knął. ' Sądownie pytany, udał niemego, a  żona iego słu­
ży ła  m u za tłumacza. Osądzony iest na  zesłanie.

A resz tow ana  Pan i Lavalctte jest żoną dawnieysze- 
go  jeneralnogo poborcy dolnych d ip ,  k tó ry  już od roku, 
skutkiem  zapadłego w Lyonie w y r o k u ,- jest uwięzio­
n y m  . . . ,

M ieysce po sław nym  chemiku Klaprot w  akademii
śzaymuie teraz  włoski Anatomik Scarpa.

W  Lyonie , z powodu ostatnich roźruchow  bunto­
w niczych  , skazano na śmierć i  stracono trzech  kape- 
lusznikow , a 7 innych spółwinowaycow skazano na ze­
słanie. . .

Po poWrócie K ró la  z St. Cloud były d. .6 wielkie 
jiokoie u d w o r u ,  a  N. Pana , gdy się w oknie u k aza ł ,  
w i ta ł  lud radośnemi okrzykami. 2 ludzi, k tórzy  nie 
chcieli zdjąć kapeluszow, i nieprzyzwoicie się odzywa­
li ,  uwięziono.

Sukcessya po zmarłym  Ghoiseul Gouffier zrządziła 
iuż  praw nicze sprzeczki. Dzieci z pierwszego małżeń­
s tw a  położyli a resz t,  m iędzy in n e m i , na iego kosz­
to w n y  zbiór s tarożytności,  k tóry  więcey 200,000 fr.
cenią . _ .

L is ty  z jParyża  d o n o szą , iz Marszałek Gouvion 
S t. Cyr został tylko tymczasowie mianowany M inistrem  
m o rsk im ,  i w kró tce  urząd  M inis tra  woyny otrzyma. 
Co gdy n as tąp i ,  w ty m  razie P . Pasquier ma by dż M i­
n is t rem  Sprawiedliwości. Podług zdania Carnota , Je ­
n e ra ło w ie  D essa ix , Soult i St. Cyr są naylepszemi Je ­
n e ra ła m i  z czasu rewolucyi.

Zakazano Francuzom  wynosić się do Afryki:  w ie­
l u  bowiem  ołłicerów Bonapartowskich udało się do 
Alg ieru  i  Maroko, S łychać , iż ten  zakaz wydano na 
Żądanie Anglii.

N i d e r l a n d y
( Z  gaz. beri. i Korr. hamb. )  Bruxella dnia jo l i-  

fca . K ró l  obieżdża teraz  porty  i warownie we Flan- 
dryi.

M aią  nadzielę oglądać tu  N. K ró la  Pruskiego.
W k ró tc e  zapadnie w yrok  na. tych którzy zmiesza­

li spokoyność d. 18 czerwca.
P ien iądze  ze zdobyczy pod Waterloo w krótce roz­

d z i e l o n e  zostaną. K ażdy jenera ł  otrzym a 14,4 11 zło­
ty c h  niderlandzkich , Pułkownik 4,900, kapitan  *>094 , 
ad ju tan t  tyleż, porucznik 4 oo, s ierżant 2 84, kapral i  

szeregowy 27.
Powiadaią, iakoby J ó ze f Bonaparte m a  powrocie do

Francy i.
Żniw a nasze tak  są plenne, że w  iednym  kłosie 

po  110 i więcey ziarn  się znaydzie.
W  K ró lestw ie  naszćm liczymy już 61 towarzystw

ttibliynych.

X  i ę  z t w  o P a r m y  i P l a c e n c y i
G azeta  berlińska podartykułem  z P ary a w yraża:  

A r ty k u ł  99 kongressu W iedeńskiego, tyczący się X ieztw  
P arm y  i P lacencyi, ostatecznie iuż załatw iony został. 
P rz e z  k o n w e n c y ą , podpisaią tu  przez dw ory  austrya- 
ćki, rossyyski, francuzki, hiszpański, angielski i pruski, 
postanowiono, że wyżey pomienioiie Xięzlwa, po śmier­
ci N. Cesarzowey Maryi,Ludu>ik; spadną 11a N. In fan t­
k ę  M aryą  Ludwikę ( dawnieyszą K rólow ą Ilc truryi)  i 
po tom kow  iey z linii prostey po m ie c zu , z wyłącze- 
u iem  iednak na lew ym  brzegu rzeki, P o , okręgow 
tło państw J. C. K. Apostólśkiey Mości wchodzących. 
W  przypadku wygaśnienia potomkow płci męzkiey w w y­
żey  pomienionym porządku, powrócą do mocy swoiey 
znowu p raw a domu Austryackiego i K ró la  Sardyńskie- 
go. Tym czasem  N. Infantka M arya Ludwika  wreydzie 
■w zapewnioną sobie ak tem  kongressu posiadłość X ię ż“

Dozwala drukował X ,X  IC Chodaiii Pr®f> 0 .

t w a '  L ukki, i  b trzym a razem  z a le g łe g o  dochody 
5oo,ooo fr., k tó re  dla niey aktem  kongressu zapewnione 
Zostały. W reszc ie  zachowane iest dla A ustryi nieusta- 
iące p raw o  trzym ania  załogi w  tw ierdzy  Piacenza*

B r a z y l i a
W  gazecie K orćesponden ta  hamburskiego czyta­

m y  z Rio Janeiro pod 5 m a i a : „ H ande l mocno tu  
teraz  iest opuszczony. 0000 ludzi woyska, k tó re  ju tro  
w yydz ie  pod żagle do Pernambuco, składa się po poło­
w ie  z milicyi. Szczęściem, ze nie będą mieli doczynśe-  
n ia  z lepiey od siebie wyćwiczonym  żołnierzem . T y m ­
czasem m aią  dobrych oficerów z półwyspy, a o Jene­
ra le  Luis de Rego  m ówią bardzo dobrze. Portugalczycy 
zrobili tu  dobrowolną kontrybucyą i znaczną tym  spo--  
sobem zebrali su m m ę , bez k tórey byłby rząd  w kło­
pocie: skarb bowiem; przez woynę na południu, poniost 
wielkie w ydatk i,  a w ydane od skarbu w exle  na Bahiis 
i Pernambuco wszystkie z protestacyą pow racam  .

Jeden tylko Baron de R io  Seco , w  dniu tym , 
kiedy przyszła wiadomość o buncie w  Pernambuco , dat 
kraiow i w  ofierze 5o,ooo krusadów, i  zaw arow ał do- 
dadz jeszcze ty le , ileby wynosiła  p rzew yżka  czyiey 
kolwiek bądź na p rzedm iot ten  naywiększey ofiary.

Jedno z pism publicznych zapewnia, że M artines , 
Naczelnik buntu  w Pernambuco wybuchłego, uaaiący so­
bie pow ierzoną władzę wykonawczą aż do obrania K on-  
gressu, którego stolica ma bydź w Pernambuco , nie • 
jest P o r tuga lczyk iem , lecz W ło c h e m , z P arm y  rodem; 
w  Presburgu uczył się m inera log ii ; w  W iedniu  ożenił 
się z bogatą panną, a po tem  wezwano go do Hiszpanii 
dla obięcia zarządu kopalni Południowo -  A m erykań­
skich w P o to s i , pod w arunkam i bardzo korzystnenii- 
Zrobiwszy tam sobie wielki jnaiątek, uda ł  się podczas 
Wybuchnienia rew olucyi do B r a z y li i , zkąd iednako- 
woż związki swoie z R z ą d e m Buenos-Ayreyskim  i z jene- 
ra lnym  D yrek to rem  onegoż Puyreddoncm , ścisłym p rzy -  
iacielem swoim, u t rz y m y w a ł ,  przygotovvuiąc re w o lu -  
cyą, k tóra wybuebnęła, skoro woysko Brazyliyskie prze- 
ciwko Montevideo wyruszyło.

N i e m c y

K ommissyia Seymu zw iązku N i e m i e c k i e g o  w  V 'ra n * 
kforcie zdała spraw ę względem rozboiów M ocarstw ' 
Barbaryyskich na morzu północnem. Ośw iadczyła , iż! 
zuchwałość Barbaryyczyków pochodzi ze zbyteczney 
względem nich łagodności m ocars tw  Europeysk ;ch, i że 
niedosyć było, aby Anglia m ecierp iała  bezprawiów, po­
pełnionych przy  iey brzegach; lecz w szystk ieE uropeysk ie  
M ocarstw a morskie powinnyby wspólnie t rzym ać  się 
tey  zasad y , że Barbaryyczykowie , w ypływ aiący  z mo­
rza  śródziemnego, m aią  bydź uważani iako rozboynicy* 
T y m  końcem , A ustrya  i P rn ssy ,  iako nayznakomitsz* 
członki związku Niemieckiego i M ocarstwa , k tó re  się 
ty le  do przy w rócenia , pokoiu na lądzie Europeyskiirt 
przyłożyły , powinnyby się postarać, aby Anglia powyż­
szą zasadę przyięła. W y p a d a  także prosić R ossy ją , 
F rancyą , Hiszpanią, Portugalią , Danią, i K ró la  N id e r­
landzkiego, o poparcie tego ż ąd an ia ,  i  u trzym yw an ie  
fregat dla odwrócenia tego nieszczęścia.

D nia  7 lipca obchodzono uroczyście w e  Frank/orcie 
nad  Menem  pierwsze przyw iezienie nowo uźętego zbo­
ża. Mieszkańcy wyszli ze śpiew aniem  i m uzyką na­
przeciw  wozu naładowanego zbożem aż do rogatek.. 
G dy  parada  przechodziła  koło kościoła S. K atarzyny  9 
Proboszcz tam eczny m iał piękną mowę, po k tó rey  p rze­
szło 10,000 ludzi zaśp iew ało :  D ziękuiemy taraz Bogu. 
Podobna uroczystość odpraw iła  się ta k ie  w  innych mia*- 
stach N i e m i e c k i c h .

R a d c a  leśny Cramer u m ar ł  nie daw uo W Saxonii 
w tenczas właśnie, gdy skończył romans, któremu, tąki 
da ł  n a p is : Duet z  Królestwa zyiących i umarłych.

KomiC Cmx' Członek. i* - w Drukarni X X - Pijarów.
'  DODATEK



DODATEK DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO Ker 58,
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00,000,000

W IA D O M O ŚĆ ! Z A G R A N IC Z N E  
H i s z p a n i a .

Oto iest osnowa now ego w yroku w zględem  przycho­
dów, zaw ierającego poniższe rozporząd zen ia:

Presupuesto (budżet)  na rok 1817.
.Dom Królewski, Króla Karola IV. i Ro-

dżiny ieg0 _ 66,973,600 R. de V.
^ O iłter y u m  Spraw zagranicznych i 5 ,0 0 0 ,0 0 0   --------
*—' •— —  ̂ Sprawiedhyćości - i20,oóo,cloo —; —

.—.___  W o jn y  - -  5 5 0 ,0 0 0 ,0 0 0  —  —*
— — .— Marynarki -  100,000,000 —• —
 —  Przychodów -  110,000,000 —• —•

Wydatki na wspieranie rolnictwa, „
kunsztów i handlu - - 10*000,000 —  *—

Nieprzewidziane wydatki wszyst- 
f kich Minister)ów 
■Zaległe uprzy wileiowane długi Skar­

ga Królewskiego -  - 5o,000,000 —  —
Ogół 821,976,600 11. de V. 

Dla opędzenia tych nieuchronnycJi wydatków, na­
kazano różne oszczędności; znoszą nadliczbowe urzędy, 
-^kładaią 70 milionów nadzwyczaynego podatku na 

, ' 'v®żJsikie posiadłości duchowne i świeckie; Duchowień- 
e t Wo ma w przeciągu 6 lat 5o milionów złożyć, a da- 

podatki pozostały się po naywiększey części. W e- 
zdania sprawy Ministra Przychodów, wynosi obe- 

‘Cny przychód rządowy 697,126,687 R. de .V. Niedobor 
Wynosi zatem po uczynionych iuż ograniczeniach 
deszcze tylko 116,846,6 15 Reales de Vellou Czte­
r y  Rułle Papiczkie do wyroku dodrukowane, npo- 
hiażniaią Króla 1.) na dobra duchowne, z wyiątkiem 

/•dziesięcin i czynszu kościelnego, podatki n/składać; 2.) 
[podatek 5o milionów w przeciągu 6:iu lat z góry wy- 
"brać; 5.)  przychody wakuiących Arcy biskupstw, B i­
skupstw i Opactw pobierać, i na wypłacanie penayy ua 
tókarb Królewski przekazanych obracać; 4 .) beneficia mi­
nora annaty i wakancye tymże samym celem pobiarać 
■A obracać.

Na wstępie tego ważnego wyroku, który i 5 stron­
nic m quarto zaymie, mówi Śam Król o stanie Państwa 
Co następu ie: „ Prawda iest, że się bieżące długi rzą­
dowe pomnożyły; że t e ,  co dawniey i nowo urosły , 
Znakomitą summę wynoszą; że żołnierze M oi, którzy 

1 s\yoie sprawienie się na wdzięczność Ojczyzny 1 
Króla swoi. go tak bardzo zasługują, wielki niedosta- 
tek cierpią ; ze im prawie wszystkiego braknie , czego 
do wygody ich potrzeba; że się koszary w gruzy za- 
Pądaią- źe obywatele naynieznośnieyszy ciężar kwate­
runku woyskowego ponoszą; że w niektórych miey- 
Scach ogromne i dowolne dzieią się zdzierstwa; że ma- 
^D arka ze wszystkiego iest ogołoconą; że brzegi pol- 
"'3 spu i osad łupem są rozboynikow morskich; że nie­
pokoje w. Ameryce, Hiszpanii nayobfitsze źródła odey- 
I(lL|ią; że Urzędnicy i wszyscy' prawie Officyaliści, mie­
l c e  i lata przemiaiące widzą nie pobieraiąc mierney 
tąicy swoiey; że wszelkiey cnoty swoiey potrzebują 
114 to, aby się opierać pokusom nędzy, w którą ichro-, 
dżiny są pogrążonemi, i że nadzwyczajną dzielność 
^zw inąć musiemy, aby odzyskać ową potęgę i polity— 
Czhą powagę, którą, iak się zdaie, Nieba Ludowi Hisz­
pańskiemu między iilnemi Ludami tey Zieini udzieli­
l i  Ale przy pomocy Wszechmocnego wszystko to
ftdzie łat wem> Powoli przyszedłem do tego, że przy 
' ryu, porządku, który w zawiadywaniu przychodami 

f̂ d ° w e m i  przywróciłem, i coraz bardziey ustalać bę- 
główne gałęzie Państwa utrzymać, a przez zmniey- 

%n<)>>a ci^zai‘ów i zbawiennych zezwoleń, iakich 
t  Ł'n inny Lud Europejsk i nie używ a, bogac- 
^0  powszechne pomnożyć zdołam. Poddani Moi u.-;

czulą kiedyś wartość przezorności Moidy i Moiego opie*« 
tan ia  się każdemu proiektowi do nowych nakładów j 
gdyż zachowałem to sobie do nadeszłey obecnie sprzy- 
laiącey chwili, aby urządzić system a; któreby się nie 
na zdzierstwach, co podatkujących niszczą, nie ria spo­
sobach na traf przedsięwziętych, nie na teoryach w ąt­
pliwych i Zawikłanych, ale na powszechnych i stałych 
podstawach wspierało. Oddzieliłem ciężary skarbowe 
od długu publicznego, który ustawicznie konsolidować 
i umarzać przedsięwziąłem.

Potem obraca K ról mowę do ministra Garayą. (dci 
którego adresspwanym iest wyrok w yiey pomieińony ) 
W te słowa: „ W  obecności Moiey Rady Stanu zdał* ś 
Mi YYPau sprawę o skutku prac J u n ty , która się w ro ­
ku zeszłym z współczJoiuow Moich nay wyższych Koi- 
legiow radnych, 1 z kilkunastu Naczelników przez każde 
Muusterium mianowanych, składała. Jednocząc w tem 
zdaniu sprawy rozmaito zdania, opisałeś W Pan polity­
czne położetne Państwa, wskazałeś- nadużycia 1 środki, 
które ci się dogodnemu jdaią, a według powszechnych 
i szczególnych etatów poprzedników swoich, dałeś mi 
W  Pan do poznania, że ogólna summa przychodów ko­
ronnych 097,126,90711.obecnie zaś wydatki io 5 1,077,6-10 
R. w ynoszą, z Czego ślę tiiedobor 466,960,655 
R. pokazuie, którey td summy iuż więcay żądny m spo­
sobem ani od ludu w ogólności, ani od Szczególnej 1 4 -  

kowey klassy wybrać nie można było Nie mpiey prze­
konałeś mię WPań, że uadewszyst.ko potrzeba koniecz­
nie znieść zbyteczne wydatki, a  nawet 1 owe, kture 
w  chwilach dostatku za potrzebne poczytanemi bynź 
111 igły, reformie poddać. Podobnież okazałeś W  Pan  ̂
izby to rzeczą szkodliwą 1 niepodobną było fundusz® 
skarbowe corocznie do kasśy uinarżariia długów vvida- 
dać, ile że właśnie ten  sam , niestety aż do dnui dzi­
siejszego zachowywany sposob postępowania, iipndr.it 
Państwa główną był przyczyną; okazałeś oraz, izby le­
szcze szkolliwiey było chwytać się zgubnych, od now­
szych Państw przyjętych źródeł pomocnych, które p o ­
tępiała następne pokolania, aby terazińeysze ich długi 
spłacały, i prowadzą ie do przepaści, nad którey brze­
giem iuż stoią; okazałeś wreszcie, ze gwałtem potizę­
ba dług na raz wstrzymać, i takowy iuż teraz, wyzna­
czywszy mu fundusz, umarzać; dowiodłeś, że fundusz© 
na wydatki rządowe i na u.na zania długów potrzebne; 
z samego tyłko narodu wypływać muszą, który, będąc 
w zagranicznym h a n d l u  swoim ograniczony , ogołocony 
iest zo swoich osadniczych źródeł pomocny* h , tak o- 
wycli, które należały Państwu, iako też z niezmiernych 
przychodów i kruszców należących do osob prywatnych, 
które bogactwa powszechne roZmnażaiąp, przychód 
z ceł, obecnie zniszczony, na krocie milionów podnosi­
ły; etc. Okazałeś W P an  liakoniec, że wydatki rządo­
we blisko na 713,97.3,600 R. ograniczyć się muszą, tak, 
aby niedobr n 6 ,846 ,6 i 5 Reaiow ma przenosił. 
W  skutku tego proiekt ninieysźy pochwaliłem etc. 
CtC. ^

Tan  wyrok Królewski zawiera 70, a instrukeya 3 9 
artykułów. Komnissya kassy umarzaiącey natychmiast 
zaymie się obliczeniem wszystkich długów, tąk w k ra ­
in iako też i za granicą zaległych; etaty zaś będą się 
c o r o c z n i e  drukiem ogłaszać, aby Publiczność o postę­
pach tego rozporządzenia wiadomość miała? Moc tego 
wyroku iest wstecz działaiącą, ponieważ wszystkie roz­
porządzenia onegoi, iuż Z rokiem l 8 i 7stym s k u tk o w i  
zdczyiiaid*

T  U R C Y A.

Dnia 2 b. m. odprawiła się w  seraiii uroczystość 
wschodnia, to iest, iż droletmemu uastępcy tronu, Sz&



hzade - Ahdulhamid, ostrzyżono pierwszy raz g ło w ę ,  i  W  Zjednoczonych Stanach północney Ameryki
Y łożono mu zawóy, Część iego włosów posłano na o- znayduie się 6 dyecezyy katolickich, z których 2 mat$ 
iiarę dov/i'aiiba ^domu świętego w Mekka.) Seminarya. Jezuici posiadaj dom w  George-Town, no-

' ^ o s e ł  Francuzki 'wyieohał ztpJ niedawno do wód wicyat w Whitemarsh, a drugi otworzyć maiij w  W as-  
w  Bfussa. T y i h r z a s o w y i n  iego zastępcą iest Vice-Hra- hington. Jest tam kilka zakonów, a szkoły publiczne 
Ina ite VieiUa, pierwszy Sekretarz poselstwa. zostaią pod sterem Jezuitów i Dominikanów. Szkoła

 ̂PrzedAcilltą dniami przybyły tu z Egiptu wielkie w prowincji Kentukyy ma 4ch nauczycieli i 172 ucz- 
st.atki przewozowi z ryżem , kavvą i innemi 'płodami niow. Wystawiony niedawno w  N ow ym -Y orku  koś- 
tamecv.ney prowancyi; mieszkańcy stolicy nie obawiaiij cioł Sgo'-Patrycegopieśtąednym  z najpiękniejszych , i 
sie niedostatku ż y ^ io śc i .  kosztuie g 5,óoO dolłarow, Znayclaie się t.nn wielu ka-

0  ■ tolików; sama prowincja Iientuky liczy ich blisko i 4,000;
A m e r y k a  - P ó ł n o c n a  ' niemasz iednak potrzebnej liczby Xięzy.

Boston, dnia 27 czefwca. Użalaią s i ę w  A nglii nfc Donoszą z północney Am eryki, iź w  Baltimore
drożyznę; ale W  p o r t a c h  amerykańskich prawie wszy- stawianą,wspaniały pouuńk dla Washingtona— V. Cobbet, 
stkie' rzeczy do żywności, Wyiąwszy mąkę, były dotąd przybywszy do Ameryk., nie znalazł'takiego prsy.ęc.a  
trzecią częścią droższe, aniżeli w Londynie. u Demokratów, lakiego się spodziewał, bądz-ątam bo-

F r a n c u z k i c h  emigrantów znayduiących się teraz w iem , iż.go Ameryka wcale nie p.itrzebuie, 
w A m eryce , liczą iuż do 3o,ooo. '-Miększa-ćaęść ̂ ofice­
rów ńt1uie się eta M exfku  albo Brezy lii. ,............................ .............. ............

D óiW alasię  dńikować: X . J. K. Chodani Prof. O .K om it. Cenz. Członek. —  w Drukarni X X . 1 ifarów.

O O Ł  O S Z E N  I A
12 " O  1 ' \V e ń ł M - y  K o m m i - s y i ,  u i t a n o w t o n e y  w  c e l u  

a p r i e  ł a « i -  >k i r b  w y . h  m . n ą t k o w ,  z p o w o d u  s k a r g ' z a n o s z ą  
« v c h  - t ę  d o  t e  v ż e  R o m i m - s y  t , '  s e  a t r o r i y  K i m o r n l k ó  w . w y  
a ł a i y c h  o la p o m f i r u  S k s r o o w y  h  m a i ą t k ó w  , n-i c i e k ; ó r e  
JSJ1 ż s z - Z 1 * in-U 1 e  ó ą d y ,  a o d  n i c h  i o d  O b y w a t e l i  na  t y c h ­
ż e  K m  r i A k o w ,  w  c z a s i e  d u h y ć h  irn p o r u c z e ń  , o g ł a s z a  
s i ę  ' d l a  p o t '  ś z  c h n e y  w i a d o i l i o s  1, p r z e z  m n i e y a z e ,  p o n i  
Ż y C a s t ę p u c ą c a  ł i i t r a k  r a  d a n a  k u  p r z e w o d n i c t w u  K o ­
m o r n i k o m  1 u r z ę d n i k o m  l a s ó w :

I n s t r u k c y a .
Dla Komorników i Urzędników leśnych wysłanych 

dla pomiaru Skarbowych maiatków:
i .  W c i  s i e s  w j  i i i t a tu  m ż s  y K o m o r n i k  ma  b y d z  p o d  

r o z k a z  m u  s t a r s z e g o  ■ P o m i a r  z a ś  w o g ó l n o ś c i  m a i ą  o n i  o d  
t»v wleć  t a k  m 'oóbełri  • j e d e n  z  n i e i i  p o w i n i e n  o b c h o d z i e  
g r s n f c  - n e  u . l e d z e ,  « d r u g i  / d e y u i o w n ć  w e w n ę t r z n e  p o ł o ż e ­
n i e  , s t o s u j ą c  » ' ę  d o  p r a w i d e ł  l i u s r u k c y i  M i n i s t r a  S k a r b u  
2 $  1 ? ca  t e r i Ź . i i e y s z n g o  r o k u ,  w  t e y  m i e r z e  p r z e p i s a ­
n y c h .

z  W  t y c h  m i e v s c h c h  , d o  k t ó r y c h  K o m o r n i - y ' w y -  
s ł - n s  b ę d ą - ,  t a k  d l a  n i c h ,  l a k o  t e ż  1 d  a i c h  K o m e n d  w  o b y -  
W » t e  z k i " i i  d  im»'  h 1 p o  w s i a c h  d a w a ć  k w n t e r y

3.  P r z v  b» w s z y  barn n i e  t r a r . ą a  b y n a y m n i e v  ze  s p o -
0 b n e y  d o  t e g o  p  r y ,  p r z e z  w s z y s t k i e  d n i  K o m o r n i c y  s» 
m i  p o i v u i ' i  p e ł n i ć  u r ł o ż o n e  k'a s i e b i e  o b o w i ą z k i ,  n ie  p n . 
r u t z a s ą e  o  h n i k o m u  i n n e m u  , z t a k ą  p i lne  ś o l ą ,  s t a r a n n o ś c i ą ,  
w i e r r i '  s n ą  1 n i e o g l ą n a ń i e m  s i ę  n a  w ł a s n ą  k o r ż t r ś ć  , i®k i c h '  
o h  w i ą z e k ,  p r z y s i ę g a  w i e r n o ś ć , . i  o d p o w i e d z i a l n o ś ć  w s k a r ­
bu  w y  111 i n t e r e s i e  w y m a g a .

4 .  C f ż  K o m o r n i c y  o d  p o r u c z o n y c h  s o b i e  c z y n n r ś ć i - ,  
a n i  sa mi  n i g d z i e  o p r ó c z  d o  n a z n a c z o n y c h  p r z e z  k o m e n d ę  
m i e y s c ,  z g o ł a  o d d a l a ć  s i ę  n i e p o w i u r i i  , 1 n i k t  i c h  p r ó  z 
t y c h  u r z ę d ó w ,  p o d  k t ó  y c h  w i e d z ą  z o s t a i ą  , w y s  E c  n i e ­
m c z ą ,  c h y b a b y  t y l k o  w  z d a r z  n i u  s p r a w  k r y m i n a l n y c h .

g K o m o r n i c y  p o  p r z y b y c i u  K o m o r n i k ó w  d o  m  * tą- Uu> 
ro i i ą  o, niBiąt  ksdr i  d z i e d z i c z n y c h  o d  s i m y p h  po*i«d-n;z<jwZ 
b i b o  o d  i c h  u m o c o w a n y c h  , a - o  m a v a ' k a e h  s k a r b o w y i h  o d  
u p r z y w i l e j o w a n y c h  p Os ia d a i  z ó w  , i c h  7. S s t ę p c ó w  1 r j*j- 
c o w  w  i.  h  z a ś  n i e b y t i i o g c i  o d  d y s p o z y t o r ó w ,  s t a r . s t ó w  
w o v f ó w  i w y b o r n y c h  a b i e r a ć  i r.a p i ś m i e  s p o r z ą d z i ć  w i a ­
d o m o ś c i  -*C« g ó ł o w c  : k t o  z i c h  g r u n t a m i  g r a n i c z y  I k o g o  
w y m i e n i  j ą  , d o  t r g o  w t y m i e  c z a , i e  p o s ł a ć ,  i ł żby ' a i ę  sa mi  
s ł a w i l i  , a lb o .  u m o c o w s t i y ć h  z p r z y z w o i t e m  p e ł n ó i i i ó c n i  
c t w  m b e z  z w ł o k i  i k o n i e c z n i e ,  j ś l i  o d l e g ł o ś ć  m i « y * c a  d o -  
z u a l a ć  b ę d z i e  t t g  ż  d n i i ,  lut )  p r z y n a y  m a i e y  n a z a i u  t r z . d o  
n i c  h  p r  zy by i ł .  ,

6  k V a z y s t k i  h , i t y m a p o - s o b e m  w e Z w ą a y c h  d o  K o -  
rn r  n k o  v-, p o - i a d s i  z ó w ,  a i b o  i c h  u m o c o w a n y i  h n a l e ż y  
z  b >w ą z y w a ć  p r z e z  r e w e r j a  , i z b y  o n i  s w o i c h  g r u n t ó w  
n a y a p r a w i e d l i n  i e y  p o k a z y w a l i  g r a n i c e  , n i e  z s y i n u ą c  t u  
d z y i  h,  « w z d a r z e n i u  s p o r ó w  z  p r a w d ą  i z e  w s z e l k ą  s p o  
k o y t i i  ś e i ą  p o s t ę p o w a l i - ,  n ie  c z y n i ą c  z g o ł a  ż a d n y c h  k ł ó t n i ,
1 m e  t:< ą c  w  t  w t/i ■ h g r a n i e m  li , ż a d n y c h  p r o s t y c h  S k s t r  
b o w y . h  1 o p u s z c z o n y c h  O b  y w » t e  1 - k i - h g r u  t ó w ,  d o  i t h  
w ł a s n o ś c i  ( l i e n a ł e ż a c y c h  , 'i ż e b y ,  p ó k i  t y .  h  g r u n t ó w
pi -  Z e n i e  t r w a ć  b ę d z i e ,  n i g d z i e  s i ę  n i e  o d d a l a l i , 1 m e b r a l i  
v i ę k a z e y  l i c z b y  l u d z i  i P o d d a n y c h  n a d  t ę ,  l a k i e y  K o m o r ­
n i c y  l o  p o m i a r u  z s o b ą  p o t r z e b u j ą

7  iS < m o c y  K m r ł t y t n c y i  l y ć ą  r o k u ,  p o d  t y t u ł e m ,  
© s t r ó ż n o ś ć  w  s p r a w a c h  g r a n i c z n y c h  z m a i ą t k a m i  K o r o u n c -  
m i ,  n * k a r c i e  4 3 4 .  z o b o w i ą z a ć  k s ż d e g o  D z i e i ż  w  oę  tli» A  
t i f u  ^ k a r b n ' w e g u  r e i v e r  e m ,  i ż b y  o n  d o  z a c h o w a n i *  S k a r b o w e g o  
m a i ą t  k u ,  1 o n  k r y  c i  a p r a w d z i w y c h  i ak tUal rhyr  h g r a ' i i c .  i ’*- 
k i e  b y ł y  d o  c z a s u  p r z y ł ą - ż e t l i ą  f u t e y s z e g r ,  k r a i n  d o i ł o ® ’ 
i v  ,  w - ż e l k i - h . i le  m - ż c o ś c i  , u ż y ł  ś r o d k ó w ,  i a k i e  t y l k o
i e  ni u  *ię u k  ż ą  i w i a d o m e  b ę d ą  , w ż g  ę d e m  o d e r w a n y c h  
g r a n t ó w  © r z e z  g r  i n i c  z ą o y , h p o s i a d a c z ó w  p o k a z a ć  ma  
i  ~ ś ć  o n y c h  , e ra'- k i e d y  o d e r w a n e  Z o s t a ł y ,  o k o l i c z n o ś c i  t ę ­
g i  w y p a d k u  , p r z e z  k o g o  m i a n o w i c i e  t o  u ć z y a i ó n o  i j a  
k i e  w t e y  r z e c z y  mi  n- w i c i e  w  S ą d a c h  z a s z ł y  o ś w i a d c z e ­
n i * ,  c z y  1 t e ż  ż ą d n y -  h  z g o ł a  n i e b y ł o ;  ż e  w  o Z a a i e  p o m i a ­
r u  w s z e l k i e g  w t r i u ,  jak s . ę  w v ż e y  p o w n - d z i a ł o  d o k ł a d - t  
■ ra i  su i a  i n i c z e g o  c i e  z a t a i ł ,  p ^ ź  . i e y  p r z y s i ę g ą  ma s t w ł e r -

g,  O l a  w i e r n e g o  i o ó z e w i s t e g o  p o ś w i a d c z e n i ,  t a k  t e ­
g o  w s z y s t k i e g o ,  ' o  , s : ę  w c z a s i e  r o b i e n i a  u i i e d z  i z d e y n i c -  
w a u a  p l a / i o w  b y d ź  s i ę  z d a r z y ,  j i  k o  t e ż  i w c z h 4 > - a p o  r - w  
r ó w n i e ż  dla  ś w i a d e c t w a ,  d o  j ak ie  ii m i e y ' s c  - k a ż d e g o  S k a r i i . ' -  
W g o  r a a i ą ' k u , . i  p o g i  a r i i ć z n y  v h  O ó y  w.aJei i  p r z e d  p r z v i a -  
c z e n i e m  t u t e y s z e g o  k r . u u  d o  H o « » y y  > k i e g o  - I m p e r i  u in  t o i -  
c i ą g a l a  si-e" w ł a ?m ; ś c  , m i e ć  n a l e ż y  z o b u s  r u n  p o  u  ł u d z i  
o b c y ć b ,  r o z t r o p n y c h  1 ś w i a d o m y c h ; ,  k ś o - y ć h  z e  s t r o n y  

" S k ś r b ó w y ć h  w ł c s i i  w y b i e r a ć  p r o p o r c y  o n a i u i e  %■ k a z d e y  
w a l  s t o s u , i ą c  s i ę  w w y b o r z e  i c h  d o  s g g a  - p l i r r k t a  l u s - r u -  
k c j i  M ni  m a  S k a r b u .  D’a c z e g o  p O w m n i  o n i  o p r z y s i ą d z  
n a  t o ,  ż -  t ę  ł ą  w y  z n a w a l i  sarnę p r a w d ę ,  o t o m  w s z y » r  k u  m ,  
c z e g o b y  u ni-  h w  t e y  m i e r z e  z a p y t y w a n o  , c o  s i ę  p r z y  
n i  b w c z a  t ie p o m i a r u  w y d a r z y ,  1 w  lak i j - h  u r o c z y s k u c h  
k a ż d e g o  s p ó r  w i o d ą c y c h  w ł a ś c i c i e l a  ' b y ł y  ‘w ł ^ B c s ć ,  d o  s a ­
m e g o  p r z y ł ą c z e n i a  t u t u y s z e g o  k r a i u  d o  K o . a y i

y  P o  p r z y j - ź d / i e  k o m o r o j k o w  i p o  u c z y n i e n i u  o  «i<-U 
p u b l i k a c j i ,  l eżf t i i  , an i  sa mi  w ł a ś c i c i e l e .  »oi i c h  P e ł n o m o ­
c n i c y ,  w p r z e c i ą g u  d w ó c h  d n i  n i e  s t a n ą ;  z a c z ą ć  o g r a n i ­
c z e n i e  b e z  n i c h  p r z y  o b c y c h  l u d z i a c h .

10 .  D l a  w s z y s t k i c h  g r a t i i c z ą o y i  h  p r ’s  a d s c z ó w ,  t e r ­
m i n  g t a w a n i a  na  g r a n i c y  za o g ł o s z e n i e m  K o m o r n i k a ,  u w a ż a ć  
j i k w  I n s t r u k c y i  K o m o r u i c z b y  p r z ę d p i s - u o ,  l i c z ą c  o d  o b ia -  
w  e m a  i m ,  d w o i e  t y l e  c z a - u  , i a k  ie<tt w J e i l t r a l n y m  K e -  
s u l a m  - n 01".  t o  l e s t  n a  s t o  w i o r s t  p o  c z t e r y  d n i .

u .  K t o  z  p o s i a d a c z ó w  w  o z a s i e  Ogrp.Biv-zen’i a  o ś c i e n ­
n y  h z n i m  g r u n t ó w ,  s s m  za  p i e f ń t s z ś i n  o b w i e i / c ż e n t e i r .  d o  
K o m o r n i k a  m e  p r z y b ę  I z i e ,  i p e ł n o m o c n e g o  n i e  p r z y ś l e ;  K o ­
m o r n i k  w p r z ó d ,  n i m  p o m i a r  z a c z n i e ,  z e b r a w s z y  i n n y c h  g r a ­
n i c z ą c y c h  O o y w a t e l i  i w y ż e y  w y r a ż o n y c h  i u i z i ś w i a d o ­
m y c h ,  ma l e s z c z e  p o s ł a ć  z d - w ó m a  ' o b o e i ł n  l u d ź m i  i ż b y  « i ę  
©n k o n i e c c n  "  s t a w i ł  l u b  P l e n i p o t e n t a  p r z y i t a ł .

i z  i-i- ł i  za  p o  w  t o r  n e m  o b w n  w i e n  e n  , a n i  a s m  
w b ś  u lei  , a n i  i e g  > p e ł u o r t i  i c n i k  h i e s t a n i i - ;  w t e d y  p  t e r n ,  it 
l e n i i  b y ł o  o b w i e s z c z o n o  , i -że a n i  s  -m n u - a t a w a ł  , a n i  sw** 
g o  p e ł ń ,  m o c n e g o  o i e p r z y s ł d  , w z i ą w s z y  o d  t y c h  p o s ł  ń -  
c o w  1 b ę  i ą r . y c h  t n i e m i  o b c y c h  l u d z i  ś w i a d e c t w a  n a p i ś m i e ,  
i n a d t o  l e s z c z e  ś w i a d e c t w o  ó d  o b e c n y c h  p r z y  t y m ż e  r o z -  
g r a n i c z e ń  u  O b y w a t e l i  i l u d z i  ś i y i a d  c n y c h  . g r u n t a  i e g o  ci- 
g r a u i .  z s ć  i b  ż u t e g o  , p . d ł i i g  o d p r o w a d z e n i a  t a k  m i e a z k a i i -  
c o w  t e y  w t  ś I ,  i l k o  i p r z y l e g ł y c h  d o  n i e y  w ł a ś c i c i e l i .

y^  P j d o b n y m ż e  s p o s o b e m  i e ś l i  K ó  . o r n i k  z k o l e i  na  
c z y i ą k  > w i e ś  z i e m i ę  d l i  r o z g  ś n i e ż e n i a  p r z y b ę d z i e  , a d o  
n i e g o  a u  s a m  t o n  w ł a ś c i c i e l  ' *11 t e g o  P e ł n o m o c n i k  , z a  t a -  
k i e m ż  b w i e s z o z e n i  . m i  , n i e s t a h i e  , w t e d y  r o z g r a n i c z a ć  l e -  
g o  g - u  i t  s o  d ł u g  w y ż e r  p i - z c p l  l a n y c h  p r a w  d a ł .

14 J ż  -1 i p o  z u p e t  i ć m  z a k o t i c t e m u  r o z g r a n i c z e n i a  
t a k i e g o  m . i ą t k u ,  d  k t ó r e g o  _ p o d ł u g  w v i « v  p r z e p i s a n y c h ,  
o b w i e s z c z e ń  . ani  *ię sam w l s ś - ń  iel  n i e i a w i ł ,  a n i  p e ł n o m o -  
c n i k o w  i i i e p r z y s ł - ł  ; w ł  s  -.ic.iel , l u b  p e ł  n o m o c n i k  p r z y b y w ­
s z y  b ę d z i e  Się d o m . g a ł  n o w e g o  o g r a n i c z e n i a  s w y c h  g r u u -  
t o w  ,‘ t o  i m  ma  b y d ź  © di B Ó i ć i o n e .

1*.  D a  k p a n i a  i atu , s t a w i a n i a  s ł u p ó w ,  i n o s z e n i a  
s z n u r ó w  , b r  ć  w ł o ś c i a n  , t a k  z o g r a n t ę z a i ą  e g o  s i ę  m a i ą t k u ,  
i a k o  t e ż  * p r z y l  g ł y  h  iert iu w ł o ś  i 1 w i o s e k  . w  p r o p o r c y ą  
d o  l i c z b y  d u s z  , w p o l i s t y o h  m i e y a c a  h ' n i e  w i ę c e y  n a d  p i ę -  
t n a s t ' u  l u d z i  , sv l e s i s t y c h  z s ś  p r t y ć ł . i ą c  d l a r o b i e n i a  d u k t ó w  
p o ' t r z y d T . 1  ś c i  l u d z i

l ó  D o  r o z g r a n i c z e n i a  p u ł t y c h  1 n i e o s i a d ł y c h  S k a r b o ­
w y c h  g r u n t ó w  , b r a ć  d o  t e g c  w y ż e y  p o ł o ż o n ą  l i c z b ę  l u d z i  ,  
z e  w s i  g r a n i '  z a c y c h  7. t e m i ż  g r u n t s m l

r y ,  P o d o b n y m  s p o - o b e m  , z  w y ż e y  w y m i e n i o n y t - h .  
w ł o ś c i ,  s t o M n ą e  »ię d o  t e  v i e  p r o p o r c y i  , b r a ć  w f o ś c t a ń  . k i e  
p o d w o d y  . z  w o z a m i  i p o d w ć d n i k a m i  , p o d  p a p i e r y  I t o n m r -  
n i c z e  i Hnę  p o d  i n s t r u m e n t s  i e d n ę  , p o d  w s z y s t k i c h ,  t e k  
d l a  s ł u ż ą c y c h  k . n c e l i a r y i  , i ak  i d l a  w o y s k o w y c h  , n a  t T z e c h  
l u d z i  p o  l e d n e y . .

P o c z ą t e k  g r a n i c  i m i e d z  k a ż d e g o  g r u n t u  , z a c z y ­
n a ć  o d  z n a c z n i e y  s z y c h  u r o c z y s k ,  i a k o  t o :  r z e k ,  r z e c z e k ,  
j e z i o r  , w ą w o z o w  i i n n y c h  m i e y s c  t a k i c h  , k t ó r e b y  s W o i e  
z n a k i  n a z a w s z e  b e ż  u s z k o d z e n i a  z a c h o w a ł y  , n i e u w a ż a - ą o  n a  
t o  , c h o c i a ż b y  t a k o w y  p e w n y  , n a  z n a c z n i e y s z e m  u r o c z y s k u ,  
z n a k  p o c z ą t k u  g r a n i c y  , b e l  o d  t e g o  m i e y s c a  d a l e y  ,  n i ż  n«  
s t o  s ą ż u i  ; w t e d y  n a l e ż y  t y l k o  o p i s a ć  , u r s c z y s k *  t *  n a  c z y i m



®ianowicie g t u n a i e . w  c ą ^ e y ! p ® a « e s y i , o a p rze f ,w  ’^ ' e y  , t r o '
®y i na wiele  od p ie rw a ze y  l ini i  s t o p n i o w  lezy ; aZ-by  w na- 
?f?pnT m czas ię  . p o c z ą t e k  g rar i i ćy  , p o d ł u g  t a k o w y c h  sn a -  
1 ° ivi jr c h u r o cz ys k  i d o k ła dn eg o  i c h  opisania można b y t o  za­
msze znaleźć.  .

19 Piany i granicznte księgi  g r u n t ó w  o g r a n i c z o n y c h  
‘ P^rzadzać  z ima . la tem zaś , w te  t y l k o  dn i  , kiedy dla nie-  
pngod'y-,  lub dla i iu i ey iakiey  p r z e s z k o d y  r  w po lu  r o b o ty
n ie m o ż n a  będz ie  o d b y w a ć  , w s p os ob n ym  zaś ćzaaie pomia-  
r u nie z a n ie d b y  wać.  ., . .

20 Jak t e  zd j ę t e  plndy  . t«k i Oporządzone  g r a n i c z n e
l^ ięg i ,  kazać s t w i e r d z a ć  podp i sami  w s z y s t k i c h  t y c h  własci-  
cieli  , l ub  ich p e ł no m o cn i kó w  , k tó r y c h  possesya g r an i cą  o; 
p r o w a d z o n o  i t y c h  , z c z y i m  ma ią t k ie m ona g r an ic zy  , leżel i  
oni na w y p r o w u d z e n ie  t e y  g r tmicy  d o b r o w o l n i e  i b ez  s p r z e ­
czki  się zgodz il i .  ...

ar .  Je śl iby k"o , ' h ę d ą o  n a ro zgr an iczen iu  , p o t e m  dla 
podp i san ia  p o t o w y c h  Z u r m l o v  , za dsnem s^b ie  o b w ie s z ­
czen iem niesta  w ił ; ię , o t a ko  li w z i ą w s z y  *«swi«d<j*e*t;e-> 
nd  iudzi  u s t r o ń  iy, h*pr 'zy tern o b e c n y c h  p r z e d  stary i*ć r a ­
p o r t e m  do  •tvommissvi ,  Odhy wsrącego  s ię  zaś  rozgr an i cz ę -  
nia dla t e g o  tiii z a t r z y m y w a ć  , ai'e Lv z nir h k' ń c z y c

22. Dla podp i san ia  pcb>wyoh  D z i - ń o i k o  w , za n ien-  
" ' i e i ący.  h pisma u ż y w a ć  w i' h osobie X ięd za  kości  o l a ł a  
! afiójnego. , .

23. O z n m z ł l ć  g r a n ic z n e  miedze  k o p c ami i s łupsmt  , 
Zgodnie z I n - t r u k o y ą  dla K c m o m i k o w .

24. Z  w?' 71 a  n« w s ^ y * t i m h  g r a f ik ac h  k-sżcjer ‘włośc i  
1 pi i?to#2y . iH'vyi<; m ia no w ic ie  ^ fa > ic zn e  znaki  rób ic  j iakim 
spcyobetu Z,u ma ł  y , czyl i  z i p k y  w polu s p o r z ą d z a ć  ; w 
ozem się t r z  v u u d - n a a l i  m i e r n i c t w a ;  po  dl  h g  iakięy  «fc*li >po- 
r z ą d z ą c  n ia rpy  ; w* w-Zys tk iem tern p o s t ę p o w a ć  p o d ł u g  da-  
Uey w reku  1766 <1 ■ r Koit ionrikoW l n - t r u k c y i .

25 Wie le  k to  w i o r - t  Jp rzeydz ia .  i r z e c z y w i ś c i e  roz-  
Rraniczy , o t e m  ct) dwa t y g o d n i e  p r z y s y ł a ć  do  Kommissyl
' “P ^ t a .  * r

•j ó Z d a r / ai ąop się p r z y  ro zgran iczen iu  różne  w ą t p l i -  
u’°ś"i  t:» k1 cśre w t e y  i . i a t r u k e y l  w y ra żo n e g o  rr r.aszu nie 
" ' " i e r z c l U o , ,  w k d d y m  W  C , z opisaniem w s z y s tk ic h  
sz zet rpłow , p r z e d s t a w i a ć  do Kommis.eyi.

s*v J,*zeli w iśkich'  s ą d o w y c h  i i n n y c h  u rz ę d ac h  , na 
p f ^ ( i s u w :u  nia i 'ii\dh 1»i8 Konu  rn rkow ntenaft-ąpi  p o d łu g  t y c h
pr ze p i só w  wależyte  we  w s e y k n e m  u sk u te cz n i ,  nie , albo ic- 
żeliCy sie k < o p rzy  re z g r a o ię z e a iu  d o p u s i ł  n u  t y l k o  
k łótn i  fde 1 Mkieg kolwiek n ie p o s łu s z n i  t wa 1 n t e u le g ł o ­
ś ć ,  1,,’b t e ż  o dw aż y  ł się g r a n ic z n e  znak.  p s u ć  , 0 t ak im Ko ­
morni  y m n ą  p r z e d s t a w i a ć  do Kommiasyi .

z  a u t e n l y k i e ń i  Z g o d n o  : Se kr e t a rz  J e r z y  Ma lewtćż .  _
3 S ą d  G ł ó w n y  W i l e f i k i  ago  D e p a r t a m e n tu  Remis-  

r ą Rom u i g r ó  N o w e m h r a  29 dn ia  na ma ią tk i  p o  ze sz ły m  
C h  rążym ’Uresławskim J ó z f i e  H u d o m im e  w y z n a c z y ł  S ą d  
T a x a t o r s k o  l i x d y  w iz or sk i  — Ja k o w y  S ą d  w t e rm in ie  ż 00 
W ie sz cz en ia  p r ze z  dy lacy y ny, wy rok  ć m a  3 Julu Ro k u  ■« 8 17 
w M n ę t i m ś c i  Dudac h  w P o w i e c i e  Z a  w i ley akim < g łoa zy i iy ,
l n W. ni »e y ą  c g o l u eg o  mniątUu n a t y c h m i a s t ,  k o m p o r t a c y ą  
d o k u m e n tó w  na s t r o n a c h  do i*iteres«u w ć  ior zą  . y< 1 na zi 11 
1 Sep!en ib ra  poku ter.  ź u . e y s z - g o  rS>? do  A k t  Z i e m s k i c h  
P o u ' . t u  Za w i leyskiego na aześc.o t y g o d n i o w e  p r z e t r w a ^  
nie , wy mi'  r  G e o m e t r y c z n y  mą .ą tk ow  k o n k u r so w i  u le g ły c h  
z zamiarem u k oń cz en ia  po dz ień  . N ow em br a  t e raz . ,  cy- 
szego  ro k u  . z ł oże n ie  się p o w t ó r n e  s ą d o w n i c t w a  w ,na,ę-
t.noscl D u d a c h  „a Ocz ywis te  S p r a w y  są dz e n ie  w d n iu  a l
J a n u ar y ,  roku . 3 . 8  p r z e z n a c z y ł  1 do  t a k o w e g o  c z a ^  id-  
11111,,- t r ą cy  ą m a u t k u  D u d  w P e t  / . a w d e y  skim J W . v- M. r-  
sza ł kow ,  Hz." śu. er i łk i emn To ma azo w .  Ł o p a c iń s k ie m u  , 
D u k  z t  w P o w i e c i e  Brasł . w k i m  ] W. C h o r ą ż y n e y  Uras ław-  
sk ie y  Uaibarze z S z c z y t ó w  R u d  - tunowey po d  w i t d z ą  
p iekuna  l ey  i S u kc es ao r ek  J <V Marszałka P tu  L e p e l - k ie g o  
Jozefa S zc z y t*  , O r u y k i w  Poie Dz i ś -mńa k im S e k r e t a r z e -  
w i  G l ł .  Wileri  Ko mim te t u  W7 Mateuszowi  C h o j n o w s k i e ­
mu Z obr.Wiąsiiietn knlkulacy l  w rę c z y ł  —  O  nas taniu  lako­
w e g o  w y r o k u  p r e t e r u o r e w  i K r e d y t o x o w  do w y r a ż o n y c h  
maią tkow dla n a l a n e g o  po d  u pad k i em  p r e t e n s y o w  do w y  
znaczonego  Sądr i  w c z a s i e  s t an ow ien ia  się P 0 o  t o  
. 4  w gazec ie  Kra joW ey  a w u a c y ą  zawiadamia.  1817 Roku

L i”; ;  ' S r  — cU. S 5m .  Z i e m .  W l U j r .  P r e i y *

W - S  T r o c k i  E x dr -

J e rz y  ' z  d r  oj w ki P o d s ę d e k  Z ie ms k i  P o w i a t u  D z i ś n ień -  
#kiego E x d y w i z o r .

R e g e n t  C z e r n ic k i .

dTia nh oznaczony te rm in ,’opatrzony'dostateczna. kaucą§. 
a kóndycye w szy s tk ie . oraz Plan cahj będą każdemu przez  
kom itet ko mmp hi kowane. Datt w Nowagrudku roku 1 $17 
3-uni 26 dnia. M ichał M ackiewicz. Floryan W oyniłówic*

. * •  *

K om ite t do murowania K ram ów  w  mielcie N o w o g ró d ­
ku W gubernii L itew sko-G rodzichskiey  wyr.naczony.

3 Poda/e do wiadonws. 1 , ze  w  W i e s  i e  W d -  
erd d k u  odp a w ia c  się  będzie  l i c y ta c ja  n a  p o d ;a d  w y ­
m u ro w a n ia  ca łeg o  k w a d ra tu  K ram ów 10 Rynku , n n  m ie y s c u  
ku tego  c m e n ta r z a  p r z y  koście le  po j e z u i c k i m ,  k tó ra  
h cu tacy  a ?aczn ,e  s%  w  mieście Kawo p r  udku w  w u y t c u  
,.nsie d z e n  k o m ite tu  w  p ie r w s z y m  t e r m in i e  d n ia  xt, Iłu u  
,XI,fra .25 a u g u s ta ,  a tr zec ia  i o s ta tn ia  d n ia  itj o e p  ern 

h, a w  ty m  r o k u \ S * 7 - K toby w ię c  ochoczym  biji' do pod­
jęc ia  s i ę  takow ey  F a b ry k i ,  r.-.czy p r z y b y d z  do d o w o g r o -

3. D e k r e t e m  ’R e m i i s y y n y m  S ą d u  G ł ó w n e g o  2go D e-  
pa f t a m en f u  G u b e r n i i  L i t t o  G r o d z l e ń s k i e y  dn ia  27 okto-.  
hra igt\5 ro ku  zapadłym,  maiąc S ąd  Xiemsk i  P t u  R r o d z i e ń - -  
a kie gro p o r u c z o n ą  sob ie  do  rozpoznan ia  S p r a w ę  m i ę d z y  
l O O X X ’ Ale‘X8.idrą z IMłockich h u t k ą  Śza r . ibe la no wą  b .  
D w o r u  Po l lgo  Adol fem,  Ju l i anem,  i Etnil idiiem synami  o -  
fRz Jul i anem b- l i l arazałkiem G u b e r n i i  Aii'.i*-ń 3kiey i A n t o ­
nim P r e z y d e n t e m  S ą d ó w  G r a n i c z n e  c i i  P t t u  W  ileń ik iego 
G i e d t c y o i a m i ,  K u ra to r a m i ,  t u d z i e ż  J W . Jó ze fem  Młodzią* 

"no«vsk'im Sędzią  A p p G s c y y n y m  'Kró les twa  Po l sk iego ,  S a l o .  
t J p ie k u ne m  a rozn ia i t emi  Kred y to ram i ,  i P r e t e n ś o t a m i  s t o ­
sownie Ho R e c ó ł  t e y ż e  Remissy p r z - z  śk l e a i o f y y n ą  s w o i ą  
ces.-y-ą na d n u  d z i s i e ya zy m zasz łą ,  p r z e z n a c z y w s z y  n a  
Ws zys tk i ch  -K re dy to ra ch  i P te t e t i s o ra ó h  ro zm ai iy t ih -P a p i e ­
rów d o  t a k o w e y  S p r a w y  p o j ł u g u i ą o y c h  in na tu ra  , a t a i  
ru homego m a ia t k u  Xięc ia  Alexandra  G i e d r o y c i a  u  t y c h ż e  
K r e d y t ó r u w  i P r e t e n s c r o w  W zastawie b ę d ą ce g o  na R e g e ­
s t r z e  K o m p o r t a c y ą .  w  dn tu  r A u g h a ta  idą cego  roku  do  
'Kan ce lUr y i  t e g o  S ą d u  z o b o w ią z k i e m  opr zys iężen i . i  oney 
sp e ł n ić  »ię po w inną ,  t u d z i e ż  dylsze Ak e s s o r y y h e  za ła t  w i ­
ws zy  kwesty®,  pomimo już  c z y h i o n y ć h  u p r z e d n i o  A w i z a  
CVOW t r z y k r o t n i e  l e szcze p on aw ia  og to jz en i e  —  S k u t k i e m  
czeg o  w-zy  stk ic h K redy  to r  o w J O f ) X X  Jozeia i A l e x a n d r a  
G i e d r o y c i o w  n i e r n u h y  z jakiergo olwiek  w z g l ę d u  do mają­
tku  Antopola  w p o w ie c ie  K ob ry ń s k im  G u b e r .  G r o d z i e ń ­
ski y l e żącego  P r e t e u s o r o w . o raz  m a ją c yc h  obl ig i  b y ł y c h  
K u r a to r ó w  t e g o ż  Xię°i® Józefa G i e d r o y c t a  t o  j e s t :  JO.  X .  
A l e V ' i d r a  G i e d t o y ,  m Szambelat ia b y ł e g d  D w o r u  P o l s k i e ­
go  JVV Uelascego Je ne r a ła  od  I n G n t e r y i b y ł e g o  Li t i ew- 
ekiegw W o j e n n e g o  G u b e r n a t o r a  i j W .  Jagmina b . IWirśża łka  
Kobr> ń-kiego , l ub  od J Pana KażimierzR Bałf.ezewrcza-p’rz«x 
X ' , ę i i a  Alexandra  G i e d r o y c i a  uniocowanc-g-o, do j e dh o ez ss o-  
w e y  w t y m  S ądz ie  r o z p r a w y  na kr .deucyą n a s t ę p n ą  S t o  
Mi ć h aU k ą  od dnia rgo  O k to b r u  id ąc eg o  re k u  p - t e y  nać s ię  
ni i acą  p od  u p a d k i e m  ic b ' t i a l e żn o s c i ó w  i wsze lk ich s t o ­
su n k ó w  p o w o lu in .  D z i a ł o  się w G r o d n i e  roku  i g r ?  m i e ­
s iąca Jurni 23 dnia W p r o t o k u i e  p o d p H m o .  Józef  W o l i n e t  
P r e z y d e n t  Żiem- ki P o w i o t u G r o d z  w i s k w g o .  Anto n i  Ma- 
zewski  Sędziii Z ie m sk i  P o w i a t u  G ro dc i rń jk i eg o ,^  F r n c i -  
gzek Kl imo wic z  S ędz ia  Z ie m s k i  P ow ia tu  C r o d z i e ń i k i ł

z g o d n o ś ć  z p r ó t o k u ł e m  S ą d o w y m  po  świsdc/ . am W t >
°  l e r y an K u d o r o w s k i  R - g e n t  Z iem .  P t u  G r o d ź ,

3  ROku rĄ x y m i e s i a c a  czerw cd$o  drtia Sąd  f a x a fórsko-  
E x d y w i i orsk i,  w  G łów nych  dobrach DOWstOTach w  powie,. 1 
Sza  we U, d z ie d z ic tw a  IF J a k u b a  Ka ..Zimowski eg  G rodz.  
Sędz. po z e s z ły  ni oycu / fóze ji  e K aczanow sk im  VV.  M a r s z a łk a ^  
o s m g n io n e g o  za  r e m is s ą  jAryi la to w ę g o  Z ie m  g o  .u d u  , 
W d a tc ie  7 d. te r . j żń  nic a z a s z łą  dn ia  2 6 , w  n a le ż y t y m  
K om plecie  z ło żo n y  porządkiem, p r z e z  p r ą u w  op isany  ny Są 
d o w m e tw o  sWoie o tw o r z y ł ,  a w  b iegu  E x d y lv r z y n ie g o
d z i e l ,  po n a k a z a n i u  p o trzeb n ych  d o p p łm e n  k o m p o rw c y ą
w szd lk ićh  dokum entów  na  d z ie ń  2g, Lipca b . r o k u .  p r z e *  
■wszystkie s t r o n y  p r z y  a k ta c h  Z ie m sk ic h  n a z n a c z y ł  1 
o s t a t e c z n y  ro zp ra w ę  na  dz ień  z%\ w r z e ś n ia  t e g o ż  ro ku .  
z a d e t e r m m o w a ł ,  w  j a k i m  czasie , aby w s z y s c y  pod j a k i m ­
ko lw iek  n a z w a n i e m ,  do m a ią tk u  W  . K a c z a n o w s k i e j  Pre-
t e ń so ro w ie ,  z  prawne ,ni  dowodami  su nu lub prZ. z  umo­
cowanych do r o z p r a w y  s t a w a ł y  pod u t r a t ą  WnastępnąsC  
r z e c z y  p r z e z  t r z * k r o ln ą  n i n i e y s p y  a w i z a c y ą  mzy ira.

F r a n c i s z e k  F io trow icz  Z ic tn .  S z u w c l  i Ex.Óy1vizcrr 
R tg ć n t .

3. C i o tk a  moi a JO.  X i ę ż n ,c z k «  ^u- tyBa  W c t o n i e ć k a  
b ę d ą c a  w W a r s z a w i e  w klśfżt .orze Panien M a r y a ; t i t e k  
| Ń .  N .  P.  M. )  maiąc różne  o b l i g i  , k tó r e  1 l anie  są Co za ­
r z ą d ó w  p r u s k i c h  w x i ę d z e  H y p o t u c z u e y  d ozw olo ne  od  
s t r o n  w i n n y c h  — Ins ta lo wan ia  ; d o t ą d  za onemi ani sum ­
m y  ani  p r o c e n t a  n ieOułaćywarte ,  ( d o  dz i  s i ę c m  1st  juz  1.1 
Jun io  u p ł y waiące t e r m , n a  d o c h o d z ą ,  g  l y b y  czasem o .cp a -  
d ł v  i a k a  o f i a r ą  Ważn ośc i  s w e y  , lul) daWnosc i  n i e  ul  g h ,  
w i s ,  w ł t y i t k  en, w im ien iu  Jey ( m m  r z e c z  o k a ż e  się d o  
W  pr zy na le ż n ą  w d o c h o d z e n i u  za onem .  n . d e z - o s c o W  
Z R e k o d a y n y c h  op i ao w  ,) w yn ik i *  n i m e y s z e m  osw  adcze -  
r n e m  zas t r zegam , a na mocy w s t ę p u  mego . Czas  mar- 
t w o  u p u s z c z o n y  , o ż y w i ć  s p r a w i e d l i w o ś c i ą  P r a w a  u . e o -

^ ' " " o b y w k t e l  Pow ia tu  B o b r u y s k i  R o t m i a t r ż  i D e p u t a t
J. H r y n i e w i c z .

2 Na dniu  10 . fu lu .  U m ż t y  p o d p isa n eg o  w mieście  
•Wilnie w n o c n e y p o r z e  i b i e g l  cz łowiek Skaskowy n a z w i ­
skiem hUchał Zarzecki ,  któren o d b i w s z y  szkatułkę zabra ł
t  K  i u t .  i U o«ą Op,,«

■ o n e  go fizo  u-ncmii i e ' S t  następne: urody byd.z mo~e 
L r ^ v S S ^ / i  t v e r j h e v ,  tw arzy  czy step^ j- 
co s n«$ la“>ey bez bakam bardow, w  całym  s« o in 1 ukła  
d J e  d z i e n n y ,  z r o z t r z e p a n y ,  mówi z ł a  polszczyzną ,



tn ieszciąc  często  p ro s te  w y r a z y  — z  Trofessyi uczony  
Aunszru k r a w ie c k ie g o ,  cnego dobrze posiada  , pod mo­
m ent ucieczki sw ciey ,  m ia ł  na sobie surdu t sukna s za ­
tr a czkow ego. kaknizelkę Granatową Sukienna. Z karmazy-  
nouienń w y p u s tk a m i , chustkę  kolorową tu d z ie ż  ra y tu zy  
pjłoęienhowe w p a sk i '  niebieskie, kapelusz za jęczy  czarny  
o krą g ły ; l ic zy  w ieku la t  zę, W  szkodzie  znaczti ie  wyrzą-  
dion*y  k toby  cnego pości g n a ł , i p r z e z  pośrednictwo w ła ­
d zy  z i tm s k ie y ,  tub M ieyrkiey  r a c z y ł  dostawie  do Sądu  
ri , i emskiego  W i feĄskiego, prócz  w in n ey  wdzięczności od- 
bi erze nadgrody rub assyg.  5o , n icm niey  koszt  obowią- 
zu ie  s ię  w ró c ić  jak i  by na ten  ce l b y ł  w ydatkowany.

Skoczynski'

3. Majątek Łsw eno w  czyl i  P o łu yk i  v/ powiecie Wi ł -  
łomi t  rsk m w Par»ti i  Ponede lskicy  po łoż ony,  w roku 181Ó 
^ b r a  9 duia zoatał p r s e z  W .  Leona  Ka czylu kiego  K i m o n u -  
Łf wicza powiał  u W i lk omi e r .  mnie n iżey  podpisanemu na 
■wieczność p r z i d a u y ,  1 Pr aw o wiffczyato przedażne w roku 
z g i 7  marca 14 dnia przez  tegoż  W.  L e c n a  Kaczy ńsku go w 
•Zi tm.  Wi łk  om. przy  znane,obok t e g o  podał  t e n że  W Kaczyń­
ski  »ib tabel li  dtugoW summy zawinione do w y p ł a t y  k r e d y to -  
r c m ,  z jakowych k r e d y t o r ó w  k t ó rz y  swoich nai tżnościów 
jeszcze nie odebrali  i ci k tó r z y  w jakim bądź  s tosunku  mają do 
V .  Kaczyńskiego Komor,  p r e t e s s y ą ,  iżby pod  emissyą p o  10k 
i g i g  Apry la  23 dnia V.S .  (di. k tórego te iminu  E w ik c y a  
l e s t  zes tawiona)  jaw ill się do t*-goż majątku Ł*wenoxva czyli  
P o ł u j t k  ,  dis odebrania lub z robien ia  p eW neg c  u k ł a d u ,  
o  czem po t r z y k r o ć  p rz ez  Kuryera  L i t e w .  awizuję .—  Dat  
■ 817 Julii .  F .  Eysym on t .

łyńskiey i Leonarda  W r c ś c 2<ró4 i f g 0( b. Sędz .  P t »  TCowo^ 
do dóbr w G u b i r n i i  KiicWf-ktey leżących  przez  Sąd  ( i i .  G>*' 
ber rni  W oły ńa k ie y  d o d a n y c h  Ad m in is t r a to ró w  pi wede w , ps 
J W W - Sukcessorcxv A n to n ie g o  O s k ie rk i  G e n e r  w  b  L l1*' 
O r d .  s. Stanisława Kawalera.  Franc iszka  p o d k i m  StaruJu-E 
O r d  Pol .Kawalera ,Stanis ławaPułkówruks w. Lut .Barbary Pań" 
r.y Jeiskićh,  oraz Kaie tany  z Jelakich Oskier .czyrey MerszrŁ 
Mozyr .  br«ci i s ióstr  rodzonych1, lub ich Sukcessorow 1 O'  
p ie ku no w  , J W .  Annę  z X X t  Radziwiłcw pitrxvszego zum?' 
ścia P r c ź d z ie e k ą  , p o w t ó r n e g o  Mostowską  , lub iey Sukt**'  
sorow z dckłsdem Dp is k i  , }W Stanis ława Marsz Nadtv< r  
nego  L i t .  O r d e r ó w  Pól.  Ke-uslera oy ta  , Adama syna, i Hr le' 
n y  có ik i  Soit&ncw , oraz Sukceseorow JWW Antoni i  go 1 ( 
A n n y  z Soł tanow Waókoxviczcw.C hcrążycb  P l t u  M ń k* * 
dokłade ru Opieki ;  Józefa 1 Karoi iuę  z Sołtanoxv Kut  ii- ki1 ^ - 
Małżonkoxvłowezychl r f autaki rh p r z e d  sąd zjazdowy ca gru*1' 
ci* miasteczka Porycka w G u b e r n i i W c ł y  ńskiey w Pi c i e  Wł° '  
dzimierskim leżącego , na rozb iór  Substancyi  n J W . * T . c u' 
sza Czackiego  Tay  nego Kcnsyl iarza  iego lmper;  lor A i r y  M°' 
ści i Kawalera ,  z mocy Dekri  t u  Sądu  G ł ł  G u t  er.  Woły®'  
skiey , D e p a r t  Cy w i ln eg o  w roku 18*3 dr.is 3 gbra zapadłe' 
go d o pe łn ia ią cy  , w driiu im września ten .źn ieyszego  1 
reku sądzić się maiący, do Redakcyi  K uryera  L i t t .  , dla t r z y '  
k ro tnego  w ;temżi> K u r y t r z e  zamieszczenia osobiście po­
dałem.

Michał  S taszk iewicz  W o ź n y  P t t u  Wóleń .

x. W ed le  Ukazu Jego Imperątorskfy y M ści Samoxvfa- 
dcącego  całą Rossyą  etc.  e tc .  etc-.

Su kce iscr ćm  U rodzgoAntcn iego  Oskierki  Generała woyak 
■fcyłych Li tewskic h  Orde ru  Sgo Stanisława Kaxvalera,Fr anc is  i - ' 

ku w i Podkimc rzr Starcdi ib O rd e rów  Poiioi: Ktxvajerowi,  Sta- 
»isł*wcxvi P u łk o w n ik o w i  W o y sk  Li tewskich ,  Barbarze 
Pannie jniskim, oraz Kajetanie z jelskicb O jk ie ic zy  ney M ar ­
sza!.  Mozyrsk i ey  brscioni 1 siostrom ioózónyiu lub ich Su- 
Łcessorom i op iekunem,  u r o d z e n r y  A r n ie  z Z ią ż ą t  Radzi-  
■wiłłćw, p ie rw s z e g o  z imęsc ia  P rezd z ie ik iey  , p o w tó rn e g o  
Most owski ey  lub ich Sukcessorom z t iokladeic opieki ,  S ta ­
n is ławo wi  Marszałkowi Nadwornemu L i t e w ik i e m u  G id e -  
xć w  Pol lch Kawalerowi  G y e u ,  Adamowi  Synowi 1 Helenie 
c ó r c e  Sc ł t an ó w ,  oraz Sukcesaoróm Antcpiego  j  Auny z Sdłta- 
n ó w  .Wańkowiczów C h o rą ży  c h . P t t  u Mińskiego z dckLoem o- 
p ie k i ,  Józefowi i Karolinie z Sółtanówi Kubiickhu małżon­
kom Ł t w c z y m  Inf isndzkim z osób , Dobr  1 sun m ogólnie 
w s z y s t k i c h  Po zew  E d y k t a l n y  p rz ed  Sąd zjazdowi  n a g i u n -  
c i e  n.iasteczka P o ry ck a  w G u b i r m i  W oł y ń sk ie y  w p o w i e ­
c i e  W ło d z i m i e i b k i m  leżącego ,  na rozb ió r  Subs tancyi  ze ­
sz łe go  ś. p  Tadeusza  Czackiego  7 aynego Konsyliarza  Je ­
g o  I mpera torsk iey Mości  i Kawalera,  z mocy D k t e t u  w S ą ­
dzie G ł ło y m  G ubern i !  Wołyńskiey  Dept r ian-eni  u C y w i l ­
nego  W roku I g ł ą  dnia 3go 8bra zapadłego dopełniaiąey 
w  dniń im  września roku  idącego  1^17 ią dz i ć  się n.aiący 
-  p r w o d z ł w a  U U n d z c h  Barbr ry  z Dembińsk ich  Czackiey

. 1 . :  ^ ______   ;  JX.1 . .............................  . . x _  1 . .  t .  ■ J

i .  Sad Główny Li tcwako Wileński 2go D e ­
p a r tam en tu  powodem uczyrinsnego a  siebie na sku- 
t e k  przed łożen ia  JW Generała od Infanteryi  Li tew-  j 
sktego W oi tnnego  Gubernato ra  i Kawalera Rzym-kie- 
go Korsakowa,- rozporządzenia ,  pomieszcza ninieysz^ | 
awiżacyę vv Gazecie dla xviadomosci s t ron  rozpraw u" I 
jarych się i ich ide m po ten tów  iż sprawy w R e g e ­
s t rze  Remissyynym zapisane rozpa t ryw ać  się l ę -  
da, od dnia 15 następującego mca augustą.

W incenty  Małecki  Assęssor Sądu Głł.

Watki  W ik to r a  syna,  i SYlaryanny córki  Czackich  tegoż n 
Tadeusza  Czackiego pozostałey małżonki i Sukie:SłoI{)VV 
W assystencyi  praxvrey czyn ią cyc h ,  oraz Ma teur*8 Kiemie- 
ł z y r k i e g o  Pod  ęcka Ziem.  Włodzimier ,  dc dóbr w Guber* 
n i i  W c ł y ń i k i t y  1 L ; o u a i d a  Wroczyńskie go  błł{4° Sędziego 
P t t u  N o w o g rc d z  do dóbr  W Guherni i  Kiicwskiey ]t 2 ą. 
« y e h  po tyn.że  n. Czackim pozosi&łych W pomoc Urodzo- 
p e y  Barbarze z Dembińskich Czackiey  przez  Sąd  Gi łw ny 
G u b e r n i i  W o ł y ń i k i c y  dc danych  administratorów'  powodów 
waczegó lncśc i  1 o kompoi lowanie pod przy siępą przed po 
mienionym Sąd-m Zjazdowym DekumtrUów dla obliczenia 
się w summach iukie z Sukiessyi  po n T e r e s u e  z Poc ie iow 
Humie ck iey  S K. bezpotomnie- zhiarłey na O b ż a l u h  mię­
d z y  innemi Konsukcesaorami rpadł ey ,  a od Obżałc.h przez 
n- Tadeusza  Czackiego n a b y t e y  óńymż e  należały się, inko 
1 t y c h  k tó te  Obża łn i  od n- Czackiego za takowe nabycie  
odebra l i  2 a ż r s i ę  po z ro b io ny m obrachunku ckfżc że n. 
TadeUsz Czack i  O b ż a i ł n j m  Zn t ę ż  Sukoesfyą  w” ęcey  Z8, 
p łac i ł  rjiżh dla c h ż s ł k h  z t e y ż e  Suk- .tesyi  należało, zatem 
o z w r ó c m i e  przez  Obżał łch p rz eb ts ne y  nad na leżytcść 
summy,  wraz z p r e w i z y ą  od c Za»u J t-y wypłacenia  p o d łu g  
p r a w a  l i c zyć  się pcxvinną,  tudz ież  poazlinami i wydatkami 
pfaWnemi do Massy for tuny  po n i eży j ącym  Tadeu .zu  (Cza­
ck im pozo«ta łey,  rozbiorowi  W i e r z y c i e l i  t e g i ż  n i eży jące­
go  ś. p. Czackiego ,  uległey dla umiesczeuja na tfeyże sura- 
ihie, k tóregokolwiek z W'ierzyciel i  n. Tadeusza Czsokie- 
g c ,  oraz o zasądzenie te go  w czasie sprawy p r o s z ° nćm 

b ę d z i e

3. Z  powodu ubliżających się w ybórow  Szla­
checkich na p r z j s z ł e  t r j  ienii m do różnych  w Gu- 
bernii ( bowia/kow w Lay wyższym Etacie,  i w wy­
danych udzielnych Nayw jż sz y c h  i Rządzącego Se­
natu Ukazach położonych.  Jakowe wy bory  na osno ­
wie rozkazu wyższey władzy-, co trz.y lata o d b y ­
wały się w Gubernialny 111 mieście Mińsku, p rze to  
dla zgromadzenia do Mińska Szlachty- z ł o m a t u w i  
JW .  Miński Cywilny G u b e rn a to r  i Kawaler  K a z i - 
m ie tz  SuiistrouJlu ,  naznaczył  czas wyborow,  w d r  u 
2 6  nadt budzącego mca sierpnia teraźniey sz< go r« kt • 
Dia  obwieszczenia zas Szlachty p rzez  posrednictw o 
Ziemskiey i Mitysk iey policyi,  wydane są w t e y  m e ­
rze  do Powiatowych  Marszałków stosowne p rzed-  
pisania. A gdyby i oddalona z G u b e r n i  S/ .bcbta 
była o tem Uwiadomiona, i na naznaczony Elekcyi  t e r ­
min mogła te ż  p r z y b y d ż ;  Miński Rząd Gubern.  
p rz e z  ninieyszą obwieszcza.  Dnia 2 7  Junii 18^7 
roku .  Sekre ta rz  Lauw ofny .  Konsyliarz C»er-
n i e j e w .

3. W  Mińskim Rządzie  Guberu ia lnym m» się spraedescać 
pu bl iczn ą  l i c y t a c j ą  opisany za d łu g  od miń-Aiego miesz­
czanina żyda  Mowsży  Lejboxvicza cffleżny Mińik iey  Jzbie  
powszechney  opieki ,  <4om murowany,  znayd uią cy  się w mie­
ście Miń ku; demu tego długość 4,  azerokeść g sążni,  w doł- 
nem p i ę t rze  sklepów kupieckich  murowanych  sześć :  p o d  
domem sklep murowany jkli piony:  p o k r y t y  dachóxvką: r o ­
cznego do chodu z tego demu w y ra c h o w a n o  400 rubl i  ar- 
sygnacyami.  Na  takową przedsż  prz ezna ią  s ę t e rmm y 
nastepniącego  miesiąca augusta: p ie rwszy  dnia i v g ° ,  d r u ­
gi dnia i3go,  a t rzec i  os ta te c z n y  duia rągo.  Z r t e m  ż y c z ą ­
cy sobie kupić  dcm tekowy^ tuaią przyby wać do pomier.io- 
nego  r7^du sami, albo pr zez  n ich prawnie umotowani.w t e rm i­
nach wyżey  ■Wyrażonych. Driia 20 Juni i  1817

Sekte tarz  C z e r n*t■jt ^, 
P o w y t c z y k  J J o b r o w o l s k i .

xy-3,u,y w ,  a. y . u n J W  1 afl<>us7a Czackiego T ^ n(!R°
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2. X  i ę  g  a r n i a U n i w e r s y t e ­
c k a  otrzymała wielki transport papie­
rów muzykalnych, których katalog w krót­
ce  ogłoszony będzie.


